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' • 
Kiedy człowiek jest uajsz.cz~śliw-j nym i kto si_ę ,.._. poslępo,vaniu swojem I cie. Klo sam z życia wyklucza wszy,st-

sz"9 Gd · I . 1 . . . 1 · 
J • y sam żyJc w ca CJ pe m l m~ 1czy .z życiem przyszlem, a I ko, co wieczne, wzniosłe, ten niech się 

\V koło siebie widzi życic. Slqd Laka l_ylko na długość. nosa naslawia ży- nic dziwi, że ono V.')'da inu si_ę, szare. 

~iękna Wielkanoc, bo widzimy przyro- · 

u~, budzącą się z odręlwieuia zimo'we-

go, dającą nieza,vodue dowody przy­

Mowującej się świcluości. U mieć pa-
ll'zc;. n t . . . , c' \" " a pows aJące zyc1e, moc prz z. -
ll'a. aS <: to, co przeżywa olaczająca nas 
ll:'Z.)1·octa:, to źródło wielkiego szczęś-
cia ''1· k . . I I . . l ąl · ·' e ·0111cczn1e rzc m zyc w za{' -

k~ lllalowniczym, żeby móc wyczuć 
,, Pt~kno pierwszych pędów, wystarczy 

s . 
,D0Jrzeć u a pogardzoną wierzbę przy-

~! 'l'ożną, żeby slanąć ,v zachwycie nad 
JU l•·li1kn • . . · · em powslaJąccgo zycia. 

\V okresie wielkanocnym przepis • 
kuś·1 ct·• Cie ny każe się ponadlo odro ztc 

F,vO· l[\\c]1 . , . . l , . ,} owo przez spowted.i l ClC csme 
Prz · · 

-Cz l)OSL Trzeba było glc;bokLCJ zna-

)[Jl)lOści ludzkiej duszy, żeby zwif~zać 
iJ<h·o l -1 d' · c zenie przyrody z ouro zemem 
d11szy 1 · l • li• d -- 1)1·zc,z· 'I' 
1 

_ , czy 1 na rnzac, y n sza ·• -
a S\viadomic to, co ciało przeżywa z 
IJl11,-· I , ·•1<:czncgo prm-va 1ia.Lnry. \Ylet.ly l 0 -

lJtci• · · 0 szczęście jest pełne, gdy zyCll~ 
\V~-
· lCch~tronni c sil; krżewi, gdy nasll;-

l1t1jt l . . -' .1annonja lllH;dzy poruszcnianu 
lil'?. 
. ·1ozurnnl'j przyrody i lego, co- w 

illcJ· . i Jest duchowe. Dncl1 iclzi\' lit za Ol· 
1'litl1 · · · J l' · '. 
l
, . ann przyrody szl'roktl\l· , 01 (,l 
ąkz, · • · I .. -e Jcsl cząslką cl1oc 1iaJprzcl llH'J-
s~~-

. Przyczynr1 sprawcz§l odrod1.enia 
Je\L Chn-slus ale i przyczyną wzor- I 
~%- " , • 

1· On Io sprawił, że rozwarły nam 
\ię . . . 

~zero kic możliwości odrodzenia 1 

Pl·~,, ll 1 · ł I .. ' . , l l . 
, J ag 1 nas ( o poJscia s a< anu. 
'Y . 
I
• tiu, pojGt<:go nieco inaezcj uiżl>y 
14 
. 
111 to 11l<>żc mówił świat. ale Lo 1>0J'<:-

~ . 
i'etn życia Lrwalszcm i snbldniejszcm. 

·lnattwyC'l1wslanie Pańskie sunąc ,iam ~. . 
. -~cl oczy własne zmarlwyclnvsla111<', 
11:~l , . . . . 

ltaJw1Gkszem hasłem do zycia. 

l% Stąd łatwo określić, klo jesl n<-lj­
t eię.śliwszv. Ten, kto me widzi kicł-
~11·. • 
\t Jącego około siebie życia przyro<ly, 

1/ l1.in1 się nic cieszy, klo nic rozumie 
Jel11n· · • l •. 

~
1 

1cy rozwoJU 1 rozros u. • ic-

t'ę~liwy je l Len, klo w isobie nic po-
1J11ą1 

~Il źródła grzcdrn, klo uk zgni6tł 
Pr\!111 · · · ł l . I'· I . lti. <lCJl <'la a, urn C'l'J<ł lZJllll (l('SZ('-

1...1 llYchy drzemiącej w każdym c·zlo-
~l~~ ' 
li.ie ll. Klo wyeszcic nie wierzy lub 

lli.y'li o ;urnu·twychwsLauiu wlas-

Swięta Wielkanocne w Polsce .. 
Tradycje i obrzędy ludowe w rótnych stronac~ kraju. 

$wi~tn wielkaiH1cm'. pl'l, pad:1,iącc 
u nas na początek ,, iosn~, zj<·dnocz_\ ł\' 
w• sobie ohrzętlo\Yo~ć d,, óch J~ull(m 
n'ligijnych: poga1i.,;kil'!.,O wiqta wi ny 
i dirześcijn11skic•ao Zmarł\ ·chw~tania 
Chryslu,:i. r:1<;]~~1tvk lego połączenia 
zn;irznic \ ·zrosło rozmaito:;ć z ,·yc:w­
jów wielkanoc·u:i eh, hk, z ',,i~ta te 

należą do najpiGkniejszych, a zarazc.ni 
i najpogodniejszych uroczystości ko­
:;cielnycb. Szczególnie jeśli- cliodzi o 
Iu<l "icjski, lo zwyczaje i obrzędy -
, ·iclli:.tnocnc ugruntował.' się w'ród 
niego na st:.ił<' i jedynie wiei; pozosta­
ła wi.crna slriłcj trad.'·cji. 

Rok XVIII 

Z ciekawym i_ jedynym w Polsce 
zwyczajem spotykamy się w miastecz­
ku Radomyślu n/Sanem, gdzie w 
Wielki Piątek przy grobie Chrystusa 
pełni straż młodzież, przebrana na Tur 
ków. Pochodzenia tego dzi~-nego zwy­
czaju nie udało się ustalić, musi on 
być jednak bardzo dawny, skoro w 
Statucie Grona Młodzieży radomyślań­
skiej z dn. 19 maja 1778 r. znajdujemy 
już postanowienia co do organizacji 
tej .honorowej straży przy groble 
Chrystusa. 

W Wielką Sobotę odbywa się -
święcenie potraw. W różnych stronach 
Polski rozmaicie odbywa się ten cere­
moniał. Najczęściej ksiądz odwiedza 
demy zamożniejszych gospodar~·, 
święcąc zastawiony stół, lub leż miesz­
kańcy· niosą potrav,·y 'do kościoła, a 
·wó,vczas często dochodzi do zwad i 
bójek. Potocki w ,,Ogrodzie fraszek'· 
lak opisuje tę chwilę: 

„Xa cmentarzu kołacze i rozlicznej 
[mody 

Szołdry zwykle święconej czekają 
[wody 

Lecz, gdy się powadziwszy pójd:.:\ dD 
~ręcznikóv-.· 

Aż kaci, aż zabójcy w owych naboż-

'\ [ników". 
Nadchodzi wreszcie upragniony 

dzień Zmartwychwstania. Po skończo­
nym nabożeństwie w Wielką • riedzic­
lę wszyscy śpieszą <lo tl.omtL aby za­
.siąść wspólnie do stołu zastawionegc 
świ.ątecznie. _ X aslępuje lradyc..-yjr:.e 
dzielenie się jajkiem i wzajemn-e skła­
danie życzeń, przyczeru szczególnie ha­
łaśliwie obja\'.iają swoją radość dzie­
ci, obdarowywane pisankami, kra!>zan­
kami i malowanka.mi. 

Do mniej przyjemnych, ale za to 
·wesołych zwyczajów należy śmigus, -
zwany też dyngusem. 

,, W poniedziałek wielkanocny pi-
sze Beauplan, inżynier francuski, prze 

· bywający w Polsce w okresie panowa 
, nia Władysława IV - zbierają się 
_ parobczaki, łapią, które tylko mog~ 
dziewczęta, prowadza. do studni i ob­
lewają od głów do slóp. \Ve \\iorek 
dziewki oddają im za swoje. Kilka z 
nich ukrywa się w jakim domu, każda 
mając dzban pełen wody. Małe dziew­
czę stoi zdaleka na czacie i umówio­
nym hasłem znać daje, że parobek -
przechodzi. W ten czas dziewki wypa­
daj~ z domu i z. wielkim krzykiem, po 
rywają parobczaka, inne śpieszą na po 
moc i gdy trzy lub więcej mocniej­
szych trzyma go, wszystkie inne leją 
nań dzbany wody, że porządinie ską­
pany zoslanie". "' a przestrzeni 330--stu 
zgórą lat, niewiele się zmieniło. ~ioże 
tylko tyle, że w miastach zamiast wo­
dy, używają do tego celu perfum. 

Zwyczajem już dzisiaj zanikaj'!\­
cym jest pewien rodzaj zabawy ludo­
wej L z,,·. Emaus, na parJlli\tkę &potka­
nia zmartwychwstałego Chrystusa z 
uczniami, udającymi si~ do Emaus. 
Zabawę tą można zaobserwować jesz­
cze N poniedziałek ·wielkanocny w 
Krako\vskim i Poznańskim. 

W Krakowie istnieje pozatym z,,·y 
czaj „Rękawki'' na pamiątkę usypania 
kopca Krakusa, na który miano no ić 
ziemię w rękawach. We wtorek po­
wielkanocny śpieszą lłm:qy na wzgórz • 
Krzemionki, kolo kopca Krakusa i -
sląd rzucają biednym chłopcom, ocze~ 
kującym u podnóża, jedzenie 1 _pozosta. 
le ze · świgconego. 

·. Z-biguitw Kr.ygl ęr... 
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U Grobu Chrystusa 
Monarchowie schylają głowy przed Majestatem Króla Królów 

Olbrzymia świąlynia, wzniesiona 
z rozkazu Konstantyna i jego matki 
Heleny na tym samym miejscu, gdzie 
Zbawiciel Swjata został umęczony i po 
chowany, zbudowana została wokół 
gław, zamykającego niegdyś pieczarę 
grobową, kaplicę, Z\vaną Aa-statis., na 
miejscu Zmartwychwstania obok dru­
gief zwanej Martyrion, ,v1,kazującej -­
miejsce, gd,.:ie '>pełniło się dzieło Odku­
pienia. 

Przybyłek len został zburzonv 
przez króla perskiego Cbozrocza II 
w roku 61 -t Dzięki długim i usilnym 
prośbom jego żony, chrześcijanki, za­
konnik :\Iode&la, późniejszy patrjarcha 
jerozolim_ski, otrzymał pozwolenie od­
budowania świątyni. Przez lat piętna­
ście praco,Yano nad uia, ale dawnej 
świelności już nie zdołano przywrócić. 
Front dzi.sie,isiego kościoła pochodzi 
z XII-go \Yieku, kiedy Jerozolima. zdo­
byta przez Krzyżowców, stała się sto­
licą królestwa chrześcijańskiego. 

Podczas dorocznych uroczys.loś0i, 
duchowieństwo katolickie z nadz,vy­
czajnym wyslępuje przepycl1em. ,vy­
dobywając '·'" \yrn ceiu ze skarbca sza­
ty i naczynia ko~cieine niezrównanej 
piękności i ceny, przeważnie dary po­
hożnych książąt. fy1ko dwóch 00. 
Franciszkanów wie. gdzie przechowuje 
się skarbiec: zakrystjan św. Grobu i 
kustosz Ziemi św. -:'\a te urzędy wybie­
rani są zaws.ze zakonnicy, odznacza-­
jący się najgorętszą wiarą i najsilniej­
szym charakterem. 

my ukorzyć się u Grobu Chrystusa. 
W ciągu ostatnich lat kilkudziesięciu 
\V archiwach świątyni zapisali swe -

imiona prawie wszyscy królowie tego 
Ś'w.iata, kornie chyląc koronowane gło­
wy przed Majestatem Króla Królów. 

Książęta i monarcho\\ie chrze..~ci­
j.ańscy nieraz p-rzyby\vali do J ero zoli świ4l::,11ia Grobu Chrysluso wego --- Fragment wnętrza. 

e!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!l!!!!!!9. ----------------!!l!X-!!!!!!!!'!!!!!!!!!!!!l!!!!!!!!!!!!!'!!'!!!!!!!!!!!!!!'!'-!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!'!!!!!!!!!!!!'@@ll@@lll!!N!!!'!!!!!!'!!!!'-'!'!!!.E!!l!.'!'!!!SE@t!f!!!I 

Skąd wywodzi si-= dyngus? 
Z zainierzchlej przeszłości wywo Z biegiem czas-u _jednak zalracał się 1 

dzi tradycję swą dyngus. Dzisiejsza za- sens tej zabawy zwanej dyngusem, zo- ) 
bawa pełna wrzawy. śmiechu i wody słała iylko jej forma i mało ludzi wie ' 
jcsl namiastką zniekszlałceuiem lego cLiisiaj dlaczego i na jaką pamiątkę le­
czym był dyngus z chwilą swego pow- je wodę za kołnierz pierwszemu kogo 
słania. . w dniu iym napotka. z,,,yczaj ten da-

chem oraz kubłami wody, ,,,;ypadla 
grupa dziewcząt. Biedny był wtedy i 
godny pożałmvania ,vyL,vorny wiejski 
dandys. Starzy biorąc z młodzieży -
przykład na swój sposób spra,,iali so-

Zmartwychwstanie 
I rozdzwoniły si_ę dzwony radtośnie 
z miliona serc i kościołów, 
że oto w blaskach, co ~odzą 
hvrnny strzeliste o wiośnie, 
adącej z ;nieznanych krain i wądołów: 
wstał z martwych Bóg - Człowie~ . 
i śmierć pokonał jednym drgme~eJllk 

[powie -

Alleluja! 

Jako te dzwouv z daleka i z bliska, 
jako la pieś,ń pośród miedzy, 
idąca własną, wci,ąż drogą 
źródło Pociechy wytryska 
z promiennej wiedzy .. 
co się poczęła o jutrzenki hv1c1e_, _, 
rr.1zpłomieniając szcz,ęściem wie~{_u1s~j ITT 

Lzycie. 

Alleluja! 

W 0nczas nicwiąsty: Maria i Salome 
pospiesznie z lE;kiem szły drogą, 
aby namaścić ciało Pana, 
-- już skały Grobu były im widorne 
w tym, przebóg! krzyknęły 
lica drgnęły irwogą: . 
Grób rozwarły! na jego kamic1!1U. 
-,iadł Anioł w srehrzvstvm odz1eniu . . ' i rzecze: Zmartwychwstał Pan. 

Alleluja! 

I od dni onych, a lat przeszły "1,•ieki: 

Pan kamień z serca odwala 
i z słabej duszy człowieczej, 
by do Niebieskiej Pasieki -·· 
najwyższc,j ją łaski unosiła fal.a 
i przed tron Boga 
upadła w zachwycie . 
za nieśmiertelne, niepojęte życ1•e 
za nieskoń,czonośł trwania: 

Alel~ja! Alle:J.'uja'. 

M~ U, - -
b. . d . .. • ł )rysznic, 

1e mespo ziewany 1 nag y I · . za-
Młodzież z resztą, wcale nie ograll 1_c 
ła się do siebie, zdarzało się b?~~:~ 
że dostojny gospodarz gnał ulicil, J i 
wicher, ścigany strumieniami wty{iie 
młodzieńczym śmiechem. G~spo dO-­
byly ostrożniejsze, chowały się P&ziłO 
1.nach, lecz gdy się młodym znu JliC 
czekanie na kum~, która c~alY.ła i 
chciała opuścić_ wyciągano Ją 51

1 wtedy już nie było dla niej ratu11J.{t -

Legenda cieka,Yie opisuje jego po- l jący w istocie ,.,iele miłych i przy­
czątek, datujący si~ dniem Zmartwych- I krych zarazem, zależnych od tego, je­
v;slania Chrystusa. Tłumnie i g,varnie I dynie czy się ohlewa kogoś, czy jest 
rozprawiały grupy Chrystusowych wy- i si1: samemu oblanym, przcdostnł się 
znawców o cudzie r()Znvsząc wteś(' nad .

1
, leż do magnackich salonów, jak i pod 

z""yczajną daleko poza mury .ferozoli- ; chłopskie strzechy, jako zabawa bar­
my. Przerażeni żydzi wieścią o nad- ! dw ,vcsoła. Oczywiście rzecz si!;\ za-w-­
zwyczajnym wydarzeniu chcąc ją przy ! sze miała różnić od śroclo,viska, iak 
tłnmić ·i siłę jej osłahić. poczęli ---- z j l1::ż jest z dyngusem. O ile ". salonach 
okien s,vych dom(nx lać ,vodq kubła- l wytworn~' dyngus 'za czasów Augl1sta 
mi na zgTomadzone po ulicach i :po- 1 lI dyngus był · na.i bardziej :i,:_oz­
lach Humy nradowanvch cudownvm powszechniony ._,. Polsce) skropił róża­
zjawiskie1~ chrześcian. ·Zbyt był rad-~s- ną wodą snknię ::pani dol.irocrziejki'" 
ny ten moment, zbył wielkie zwyci,:s- o t~·le wie.iski chłopak lal ,viadro wody 
two Chrystuso'-Yej i<lei, ahy bezsilny na głowę dziewczyny nie zostawiając 
gniew żydostwa m1ał wiernych ohu na nfrj suchej nitki. A gdy uważał, że 
rzac;_ Toteż woda !aua z okien miast lo nie llaje jrszcze właściwej emocji, 
popłochu wcsnłość ty] ko wywołała. wołał przyjaciół i tak wspólnymi siła­
Drolmnn tym faktem bez.;;ilnej wś.cie- mi zanosili niebogę jedną i drugą d'o 
klości ;1iewl~rnycb tym więcej 0

podkre- l c;Lawu, zmuszając do niezbyt miłej ką­
ślił ~ię try~mf f'.hrys!nsowrgo Zmar- I pieli w lodowatej wodzie. 

i ;Jajko wielkanocne w legendzie 
I 
I 
l 

! 
I 
l 
l 
' 

lwvctl\':starna. I ~ie zn.wsze jednak lryumf należał 
Tole~ JUZ ". p1er .\ szą rocznkt:_ cu- , do męskiej płci. Przechodził sobie ta­

du w domach chrześcijańskich poczę- ! ki. _harwn_ie _ul_n·any chłopak ulicą, zdą-1 
to chlustać na ichie strugi wody czy- I ża]<łC do li:osc1oła lub w zaloty, gdy na­
nhtc z tego pamiątkę i wesołą zabawę. 1 gle z poza stodoły z piskiem i · śmie-

Jajko jest nieodzowną czę'cią 
sw1ęconego i zajm?j•e ważną pozycję 
,v zwyczajach Indowych nie tylko w 
Polsce i krajach słowiańskich, ale ,ve 
wszystkich prawic krajach Europy, a 
nawet w Indi:-lcl1. vVedług mitu hind'lls­
ki("go, świat na kształt ·jaja tkwił w 
przesl worzach, które rozdzierając się 
wyłoniło z siebie ziemi_ę i niebo. 

ł. się 
I jajka, zobaczył, że z białych sta) · 
l czerwone. . acll 

'vVe wszystkich niemal ok0!1ci;tó' 
Polski jajka zdobi się pisankafll 1). \V 
rn czasem są arcydziełem sztnW- je' 

miastach c.lla po.śpiechu i braku u.%z­
jętno•ści barni się je po prostu 11~ aflJ;i 
nc kolory. Najpiękniejsze są P1? ,, 
huculskie, kurpiowski,e, krako-'."sJo.eścill 
niektórych okolicach przes_ą,dn1 wlf acli, 
nie zakopują je w ogrodzie lub P? fil' 

Na Lemat jajek wielkanocnych isl­
llicje szereg pięknych legend. Jt•ctna z 
nich mówi o rozpaczającej :Marii :\fag­
dalenic; której ukazał się Aniot przy- · 
rzekający Zmartwychwslan.ic Pana . .--\ 
kiedy uradowana wróciła do domu, 
zobaczyła, że wszystkie jnjka przygo­
towane do jedzenia, stały si-ę czerwone. 
Inna ,7~nów legenda mó,vi o biednym 
chłopcu, nios°'cym na targ w koszyku 
jajka. Po drodze spotkał Chry~lusa, 
dźwigającego krzyż. Chłopice pomógł 
Chrystusow 1i, a kiedy przyniósł na larg 

co ma chronić rzekomo od susz), tw 
dobicia, po,\:odzi i pomagać przY z 
rach. . pod 

Na Białej Rusi jajko zakOI_)~Jil ,dt~ 
progiem obory, ma· to chro111? ~~żel! 
od ,;złego oka''. \Yierzą także, ze iaaie 
potoczyć święcone jajko po pod,vod~ 
izlJy, lo ma to wypędzić pchły! , ~· Je' 
po gotowaniu jaj jest u HuculO' 
karst,,;rem na ból oczu. 

-o--
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dawnymL szn O Żydach • 

Ciekawe dokumenty rzucające światło na ~ieuczciwe metody kupieckie żyd„ 
Gmina żydowska w Lesznie pow­

~lała w XVI w.; wledy Lo z lichej 
usady za wolą Rafała III rozwinęło się 
nowe miasto - Leszno. Wśród miesz­
kańców miasta ałównie uchodźców z 
C ' "' zech i Moraw, ,vkrótce nie zabrakło 
elementu żydowskiego. Jednakowoż 
akt lokacyjny z r. 1547 nie wspomina 
0 żydach, gdyż ci, zgodnie jeszcze 
ze średniowiecznym porządkiem rze­
czy _ni_e podlegali ani prawu, ani też 
adrn1nistracji miejskiej. 

. Czytelnika, klóryby się bliżej chciał 
zaJąć dziejami żydoslwa leszcz:y11skie­
go, odsyłam clo specjalnie len i<'mal 
0 rnawiająccj k;iążki rnhina z Pnivw. 
dr. L. Lewina.i; 

. Zamian'm moim _icsl, przcdsla,Yić 
Si.~Sllnki, panu_jące między chrzcścijmi­
~kltn ogółem micszkaricćnv J ,cszna a 
i'._vclami w XYII i na poczallrn .\.\'llI \\' o . ' . . 
: p1eram sic na J)racy wyże·, "vm1c:-111 " • v• • 

onego autora oraz na dwu clokamcn-
iac~, _wysławionych pi·zcz pa11?w na 
/~?Zlllc - Rafała X oraz Slan,slaw:1, 
,_roJa polskiego. Oba le ,lokumc11l_v.21 

:2ucają światło na melodv kupieckie 
l.Yflów, które po,vażnic za,;rozilv kwit-
11ące111 u ] • · 

0
• · • poc owczas w m1escie naszym 

rzemiosłu i kupil'ctwu. 

Co mówią przywileje? 
{! Z najstarszych przywilejów ży­
d 0~ leszczyńskim udzielonych dowia-
11Jemy się że wolno im bvło zamie-

P
S7;kiw:i~ _111/oę, wiodącą ocl ·Rynku aż 
• :.i hozmce; i Bramę Grónowską. \V 
~-_162G posiadali żydzi ogółem 28 d'o­
l1ow, ,volno im zaś bvlo dwa ieszczc 
\Vv] , • . •. . d 1 )lldowac. Pozalem wlasnosc1ą Zy-
ow była b6żnica i cnwnlarz. 

Ponicw8ż żydzi pod wzgl~deJ11 
Pr~w całkowicie ·bvli od chrześcija11-
~;1,e~o ~11ieszcz,1fusl~\'a _odd1:ielc11i, Lw~ 
:Jh więc wlasm1 gmmę I wtasnymi 

111
~ Prawami rządzili. >Jie podlegali bur 

:~tstrzowi ani radzie miejskiej, jedyną 
d'.~tancją odwoławczą w sc_vsjaclJ mię­
(',?' %y<lami a resztą mieszkańców za-
lodząc_ycl1 hył pan miasta wzg!. je­

go zast~pca. 

s \V handlu nie posiadali żyJzi l\·ch '"01·o·c1 J · · · · "-": ·1 itt u , co c 1rzescqan1e .• , ie wo no 
k 1 

llp. było sprzedawać mii::sa na Hyn­
,,~ a _tylko przy swojej ulicy. ;\'ie 
\v 

1
!10 1111 leż było sprzedawać sukna 

,1 t1°bu lcszczyfrskicgo na łokcie .. \ 
f~Y sami pocz<~li sukno fabrykować 
,1 Porząctzali je z .surowca lichco·o, lau-
, et1 · · ' . r, . 
\v / 1

_\ larbo,".alt a ~iawe[ co do miary 

0 .;;_-sz~ ~zlul_u łkali, zakazano im w 
I· l ębl(, ..> 1ml ocl Leszna i S111igla za­
\~tpn Wehw uclvż fahrykalv ich JlrZ\'-<',z,. · 1 . , ' r, • J • 

µ{111 Y się w wielkiej mierze do u-
lilJ ~kn slavq :" ~alej Polsce z1rn1wgo 

kna leszczynsk1ego. 

Plaga faktorstwa 
żydowskiego 

hr /Yclzi ograniczani w dziedzinie tak 
~i ~s ~1~go !eh sercu han dh 1, chwycili 
l!i; '' t~c mnego sposobu zarobkowa­
,v~' _1111a11owieie faklorslwa. Stali siQ 
h~rolce plc1g,1 leszczy1'iskiegn rynku 
11 

1tllowego · żaclcn kupiee 11 i<' m(Jo·I 
l h 'l łl ' - . . ' ' ' ;-, zv < nc u upraw1ac.:, o ile nH· oplaeal 

.;._. <lo,vi l l . . . 1 · l I I I 1,-, ) "0\\JZJl CZ\' l )11(' .;:e <i(' ( li. -
"11 I I· l . ~ ;-, kll . nc ze g<'id llył właśnie bolączką 

~i Yi\'C'[ wa i rzelll i osia gdyż p1·zyC"zy n il 
ę llo 'l11·1c•z l ·1·1· · l\n11 .. < ,lll';.(O WZl"O', l1 ("Cll. /,a I I sic: 

tik()]'1~'.t'lylko mit·szk,:ócy L<·snw, ale' i 
('He•] lczna szlachla, m<' mówi,ic o kup­
\\•, 

1 zi11ni<>jscowy<•h którzy S\\"<' lo-
•ll'v . ' . , ' . 

\\i:.iii \\ l .esznte na sprzc< 1 :tż \\:, sla-

Interwencja Rafała Leszczyńskiego 
Rafał (X.) Lcs7,czyński, właścióel 

Leszna na przełomie XYII i X\.llI w., 
\\idząc te niezdrO\ve slosunki handlo­
,ve w swym mieście, a zape,vne i mo­
lestowany przez Łrapionych „mekelgel­
dem" kupców leszczyńskich i cechy, 
wydał więc w dniu 17 maja 1701 r. za­
kaz pobierania i płacenia pro\.\izji 
Zvrlorn. :-Jie od rzecz,· bedzie ciekawy 
len dokument closlow'nic .przytoczyć:3) 

- .,RaphaeL Hr-abia n:1 Lesznie 
Leszczyński, \Y oiewo,!a b:czycki. (;e­
ncral \Viclko Polski, Xowody,·orski elc. 
Si[lrosla. 

Do wiadomości pnclai<: komu olym 
wiedzieć nakży. osobii\,·ir :.\Iagistrato­
wi :\Iiasta mego Lt'szna. la!.;:że f~upcom 
Hzcmieślnikom Y i1111\ m uln:,yatelom 
l1andel iakikolwi~k prc~wadzącym. albo 
~farn1farl11r_\. y rouolt'. S\YOil,'. przcdawa­
jącyrn, tudzież y żydom ihko Star­
l'iZ_\"m. lak hanc1h1_i~1cyrn y machłuj:1c:ym 
in ~encre wsz\·stkim. lż maj,1c do­
wodną informaliq. iakn :\Iiaslo m0ic 
Leszno Wl_\'111 \Yit•lką ponosi Szk,idę 
y w Kupiccl\\'ic niinę: hied,, żydzi 
wkażcly handel sil'. wdzierają y do 
przedawania. iako towaru kupieckiego 
tak \' :\[anufaclur rzemit"°;luickich. śie 
inle1:rssnją skąd soLie polym praeten~ 
sią na przedająccgo formuią y pe,Yną 
od niego za machlow:mid swoie pen­
sią praetenduią. którą -CZ\'.sto tak pocl­
wiszaia że czasem ,,-iece;- biora od 
.Machl~wania niżeli };:up.ie~ ua t<rn.drze 
albo Rzemieślnik na robociC' S\Yoiey 
zarobić może: a in casu clrnegationis:5' 
te.y pcnsicy na pol.nn Kupuiących od 
takiegosz. 'Kupca albo Rzemieślnika 
ga1Jiąc iego l{i\Yar. CJdY,ildzq: przez co 
żvdzi nie tv!ko wszelaki h:mclel kra­
n~O\\"\" v Rz~'mieślników w S\Yoie\· mo­
cy y· cliscrcti<'_\' rnaią -:,· lam Kt;pują­
c.yc.:h kieruią gdzie samy chcą, ale wie­
dzą tesz co si~ \\" całym ~fieście z 
Kupcami y Rzemieślnikami dzieje. y 
iuż. Kupców y Rzc•mieślnikó,,- do te­
go przywiodły, że nif'chcąc oschnąć z 
S"·oim towarem. żydom zapfacenicm. 
peJ1siey od machlo,Yania do ich ukon­
Lcnlowania, wygodzić muszą. Z któ­
rych znowu Kupcy albo Rzemieślnicy 
pr::.edai(;,C~' tę mai<ł \\~·godę, że żydzi 
kupuiącycli namawia,ią. abv· przedawa­
jąccmu lym drożey towar zapłacili aby 
tym szczodrzy Z(' zarobku im mógł u­
dzielić, przci co pretia rerum na nie 
małą :\Iiasta Leszna niesławę tak cre­
wnmtG;, że sil,'. wiele ia:ko leli :\lciów 
Braći Szlachty, lak też Obcych Kup­
c6w. którzy ostatni przedlym lowary 
Swoie na handel \\" Lesznie naby,Yali 
odrazylo. Osobliwie kiedy ći Kupcy 
nic l_ylko dosyć drogo : kiedy prze­
dai::i.cy )' pensi,1 za ż)·da od kupuią­
c-ego wyćiągać muśial: lowar zapłacić, 
al<' potym leż ż,nlo,Yi :\laclilerzowi od­
kupić się muśieli, żeby tylko takowym 
Kupcom inYindiclam odmowionego al­
bo 11ie do ich ukontentowania zapła­
conego 11Iekelgeldu, zatrudnienie nie u­
czynili. Czym nie mało Szkotow y 
i11i1ych Kup.ców w ponmieyszych :\1ia­
slach mit•szkaięcy, którzy przed tym 
Io :\fiasto Leszno ł'rcguenlarunt, do 
inszveh :\[iasl handel s,Yo,· ob1'óciło, 
gdzie wiedza. że od Ż\'dó~Y ukrzyw­
;lZl'lli ani n,{paslowani ·być- nie mogą 
Clleae lt'd, i;,kuw\'111 iJJc.:om eni 'nliom 
\. dep,1cl,1liom, klc',rell,· .\1iasl 1 ) nwie 
f_<'sZllo do osl:ilnit'_\' m'o!.(ly prow:ldzić 
ruim·, serio zallit'żt·c. a handel iako 
ku11i.eeki lak )' prz<·d:•\\ ;tllit• ~fanufac­
lur Hzcmi("-;lnickicli d(J da\\'JW) przy­
\\ i(•Ś<.: S\\Ol)()d · \. \\ol 10ści • in ,ilvo 
prz('(:il.'. z:1cllt;\\"t

0

1jqc h:uHk! mic:dzy 
Chrześcianami ,. /.nl:!mi: · pe· lana­
\\ tnm orclinnit::, · .'11r~ \\O rn.d,,1zuię. 

f .\ln- 1.ad ·n x, d d, L,mdlu. lak 
kup<, ,ani'. i:iku .· j tZ{ l:rn,rnia Kup-

COW i Rzemie,ślnikow y innych oby­
watelow nie interessował śię ale Taczey 
iako kupuiący tak y przedawaiący 
przyrodzoną się zawsze śćiczył wol­
nością: a gdyby śię trafiło że Szlach­
cic żyda Faktóra swego z sobą pro­
wadził do kramu, albo Domu, to temu 
wolno będzie inleress Principala swego 
obserwować, ztrzedz śię iednak ma, 
aby towar przedaiąccgo niesłusznie nie 
ganił, y kupniącego tym respektem od­
wodził, że mu nadzieja pożyskania 
::\[ekelgeldu zpclzla, iako lrż żeby Szla­
clicica lubo leż inny Condiciey kupca 
do przepłacenia 'lowarn nicnamowił; 
ż.cb,v mu śię iako pt'nsia zpodwiszoney 
Ceny ukroiła. Ktorvlw tedv żvd wlvm 
b_vł ·suspeclns jnra·m~nlcn1 m'a cYa<.le­
re; t:OllYiclus7; aulpm ma bydź od 
:.\Iiasta relegowam· alho innym sposo­
l.:e:,1 arlJilrarie. Surowo iednak kara­
ny. 

II. Zakawię też wszystkim Kup­
com. Kramarzom. Rz,emicślniko111, Prze 
kupkom y innym obywall'lom iakikol­
wiek handel w :.\[ieścic moim Lesznje 
rnniacym y iak roi.){)lę Rzemiosła swe­
go. ial-:o l~•ż kupiony towar przeda,;;a­
iqcvm: ab,r śi ę żaden z n i eh pod ćięsz­
ką. ·karą nieważył klorcmu żydowi, ma 
chlowaniem mu się przysluguiącemu, 
za Lo co dać y uj.ąc go, aby y ~a 
potym kupcow na wstręt drugim, y 
wolnemu handlowi, do niegn zprowa­
dził. wtym żeby trż żadnego sposobu 
nic zażył, iako to przez żonę, dzieći 
albo czc!adz, lubo pirniądzmi, lubo 
ż~rwnością albo czym inszym, żyda 

ukonlenlowal. Jako y taki sposób ma 
być punibilis8;, kiedyhy klo pmvie­
rzył Swego towaru do przedania, żeby 
to. cob" nad postanowioną od prze­
daiącego Cenę ulargowal, mógł otrzy­
ma<-. Każdy tedy ktoryh_\' ,vlym wy­
kroczył y żydowina machluiąccgo do 
śiebie iakimkohviek sposobem przy­
chęcił, za pokazaniem tego Excessu, 
pierwszy raz powinien ]){:dzie dać do 
Skarbu mego dwadzieścia talarów 'bi­
tych, a potym toties ma by(; duplicata 
pccna guoties. by był de Exccssu przc­
konany.9) Do Komoik;ciey zaś nie trze­
ba będzie produeere luc<' meridiana 
clariores probationes: ale Sufficiel kie­
dyby kto był de Exces.sn 'per Ci1·um­
slantias tylko suspectus,: lo takowy 
powinien będzie praeYia iednak cogni­
lione :\Iagistratus, ieżeli Iudicia S:uffi­
cienta sunt przećiwko niemu, iuramen­
lem śię purgować, że nie wykroć.il prze 
ćiwko temu postanowieniu: abhorrens 
antem a Jurarnento pro co11viclo ha­
bcndus. Ktore to moie postanowienie 
porządek y rozkaz, aby tym większą 
miało wag,ę, nielylko podpisem włas­
ney moiey ręki, :v przyćiśnieniem her­
bownej piećięći ztwierdzam, ale przy 
drzwiach Ratuszowych, aby do każde­
go wiaclomośći przyszło publikować 
rozkazuję. Stało się w zamku moim 
Rydzinskim dnia 17 Mieśiąca }Iaja, 
Roku Panskiego Tysiącnego Siedmset­
nego y Pierwszego. 

Raphael Lcszczynski 
W. łJ. G. W. Polski". 

Zdawało by się, że lak stm1owcze 
załatwienie sprawy przrz Rafała· Lesz­
czy1iskiego położy krrs nieuczciwvm 
metodom kupieckim żydów. żród•ła.je­
dnak nas pouczają, że t.,1k nic bvio. 
Hafał zmarł 1703 r. Prawdopodobnie 
kalegon-cz11Y zakaz llŻYwania życlów 
_jako po.średitików b;vt llO Ct,Gśc.:i (kup­
com nie na r<;kG, nic' mówiąc już o 
starozakonnych, klc'irym z rąk ~Y)Ty­
wał lak \\·ygcKlny spnsóh zarobkowa­
n:a. -- . ·owy właściciel L<'srna. ~ia­
nic;\.rn\ późL1iejsz.v król. w ten spo­
sób odpowiada na pnnkl 10 pelyc-ji, 

podanej 9 czerwca 1703' r. przez oby­
wateli Leszna: - .. ad 10 num. 2: co-.,, .. 
ski Mekelgeld należy do zgodny nmu­
wy Kupców, ½,tory gdy rni<;>dz:1, " ta, 
zgodnie umowią y poslano,,ią. J:,k,-; 
Dobrod.zi nan pozwoli··. 

za króla Stanisław 
Leszczyńskiego 

Ale i to zarządzenie nie usan -
wało zao!InionYch stosunków mif'.dzy 
micszczań:Łwe1n chrześcijańskim , z. -
dowskim. To oslalnie bowiem ,.,yna. -
mniej nie zadowalało się udz.i ·l ,,ym 
w 1G2G r. przywilejC'm, upow,,ż!,.a . .._­
cvm je do posiadania 30 dom(iw: •·­
b.ecnie bowiC'm blisko 1 + CZt;.ŚĆ fi. , l ;__ 

150' budynków znajdowała się \,: -:-1;:;­

ka;h żnlo\Yskich. Gcly "ir:c , ,t~:u 
29 czer~Yca 1707 r. Leszno. po<,]): 1· •• e 
przez Meskali doszczętnie prav.ie ~po­
ueło.10' a mieszkańcy przystą)J.11 t , 

o(lbl;dow,· miasla. żądali od <...t, ni:,,.~­
wa Lt>szc.zyńskiego, by w odre.rJ:e mu­
rów no\\·eoo miasta nie poz'w1lił ~.J­

mirszkać .z\·dom :11 .. 2-do. Ponit-Wl..&z: 
::\liasto Leszno wielki.z' miało q(! L:·­
clów aauravatie, lak dalece, że od Trzy-

oo Ł . p . k. dzieslu Domow z ask1 ans ·.P_\' :-.u-
bie pozwolonych, sensim. ledwil i.~e 
czwartą cz(;ść :\liasla a wmey n:1yprzt'­
dnieysza Clicę zabrali. Potym tak in­
solenles · ·byli, że nic choć .naymni.-·­
szego. na targach, w kramach. b(>z con_­
Lribulvi która :\Iekelc,dclem nazwalJ. 

L ' ' - ::, r • .• 

sob1e przy,Ylaśczoney przedac się mt:: 
'noc,lo abv wedh10· zw\·czaJ·ów ?'1ia~t 
J. :::, ' ..., n ... . . 
Niemieckich nie dopuszczano 1m ,Y 
Mieście budować y osadzać śi~, ale 
racze_v gdzie indzie, czyf!l d:alie_y tym 
lepiej od :.\Iiasta··. - ':\a _ten punkt 
odpo,viada król Stanisław I., że .. ~a 
sprawa potrzebnie dahzey deliberatyl ·• 

Konkretną odpowiedź na wymil."­
niony punkt petycji Le~zc~yniru.1 aje 
król Stanisław w µrzyw1leJU. z dn. L 
sierpnia 1707. Oto ważniejsze u.ry, ki 
z Lego doś{; obszernego dokurn<'ntu. 

- .,Slanisla,v Pierwszy z Bożt:y 
Laski Krol Polski, Wielki. Książę Li­
tewski Ruski, Pruski, ~Iazo,,iec.:k.i. 
Zmud;,ki Kijowski, Wołhynski, Pod 1-
ski, Podlaski. Le,Yonski, Smolens.ki. 
Siewierski y Czernichowski e{c. 

\Vszern wobec v każdemu :wsob­
na osobliwie iednai :\Iieszczanom y 
OJ;ywatelom \Iiasta .Jaszego Dziedzicz 
nego Leszna .... iako y żydo~ do 1,~­
domości podajemy; Gdy pomeszcz~1-
wvm ::\Iiasta _ • aszego Leszna spalenm 
iego :\Iieszczanie supplicando nam ~~o­
nieśli v ad Oculum clemonstrarnnt t:1~­

szkie Szkody v Szkody, ldóre przesz­
łeao czasu. ~,, ·handlach swoich J J • ,_ 

gotiacyach od • Jiewiernych ~yd6w P:)d! 
protekcyą :-Jaszą w Leszmc zostaJ::t­
cych, ponosiły, ... Supplikując, aby·~ny 
inter 1foenia12~ :\liasta na Stairych ich 
:\Iieyscach żydom budować się nie po­
zwalali, owszem gdzie indziey e. tra 
Ci,itatem13' do osadzenia śi~. \lie:yl,,Ca 
im naznaczyć ... aby przeszłym podoi.J­
nych Oppressyi y Krzywd uyść . Lie­
szczanie mogli. \Vidząc tedy slusrno 't\ 
supplicium horum Desideriorum, lu.bo­
śmy ieszcze do tego czasu żydów \ ca­
le ·z :\Iia:;i..a rugować niepostano,,.ili, 
przecięż :\IieSZCZa!lOffi l 'USZ_\'lll ... !lie­
llieyszy przeci,Yko żydom n~llai1·m." 
Prznviley Y LmYm ubezpiecza.n:-, .. 
mirć chcąc,· aby Zydzi wszyscy, kltn-z~­
in -futurum w '\Iieście Xaszym llzi..:­
rlzicznyrn Lesznie, w \Yielkiey P'1}! · ·ze 
lciącnn mieszkać będą, pod .forisdie­
Lia \IieYską, mianowićie \Voy1a y f.a­
w{1ikó,\--, byli, a in 'guaranturn Jly się 
klorey slrollie Dekret niepodllb, 1: zt·L.' 
od ł',a\\ nikow pars _graYata d<, 1{ . 

Leszczyriski,'j appellowała .. : di . ó­
rcgo s~1du iednak żydzi 11Jleż:-, ć-

_Doko11t:zenie na stronie -i-lej,. 
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tnaią, 1iiedy sprawa iaka między nimi 
:zobydwuch Stron, albo też między ży­
dami y Księżą albo szlachtą 'Polską, 
lubo też Codzoziemskiemi Kupcami 
kiię agitować będzie ... y abrogamus, że 
~:guantium by który żyd Mekelgeldu 
ńapótym affedował albo re ipsa wy­
lćiągał, ten ad cujusYis Instantiam, hy­
Ylebv albo icdnYm ś,Yiactkiem albo 
!Juramenlo Cont;ariac Partis H) po­
iJrnnany hyt laki żyd. o to że i\Iekelgel­
du śię upominał, \Vięzieniem przez 

. Mieśiąc. albo leż pro renata. perpeiua 
!relegatione13) Karany ~zie ... 

:N aco dla większey wiary, ręką śię 
wlasmi. przy pieczęći :Naszey podp,isu­

jemu. Działo się w Obozie pod Slayną 
dnia 10 S:.>mptembris Roku 1707. · 

Stanisław Krol ". 
Pom:.dto przywilej powyższy na-

kazuje żydom spłacić wszystkie za­
ległości i długi, nałei:ne ·miastu i mie­
szczanom. Spory o długi, zaciągni~te 
przez mieszczan „u całey Synagogi y 
Pospulistwa Z,ydmvskiego" r-ozsądzać 
ma pan miasta; sprawę zaiś długów, 
które · w przyszłości tam· Qędą zacią­
gane, załatwią sądy miejskie. żydom 
po-zamiejscowym wolno -wehodzić" w 
·stosunki" handlowe z mieszczanami le­
szczyńskimi bez obowiązki .okupowa­
·nia s'ię miejscowym współwyzwna\V­
com.• Surov,·o też zakazuje się rzu:ca­
ni:,i klątwy na tych z przyjezdnych 
żydów, którzyby leszczyńskim istaro­
zakonnym odmawiali opłaty. Przywi­
lej ten obowiązuje także · żydów do 
należytego ,vymuro,Yania i wyhruko­
,Yania uli-cy, ,..-iodącej od Rynku du 

-Bramy Poznańskiej (Grónowskiej). 

Rozwiązanie sprawy Mekelgeldu 
Os! a lecznic więc kwestię l\Iekel­

geldu rozstrzygnięto w ten sposób. że 
wysokość prowizji zależała od obu­

.slrom,~'.i umowy i nie wolno je.i było 
na kupcach wymuszać. Później star­
si (~miny żyd. przygolowali lisLQ po­
średni kÓ\Y. którą Rada :\lic.iska za­
twicróih1 i uzupełniła chrześcijaiiski­
lmi pośrednikami. ~ stał ono też wyso­
kość pobieranego :\lckelgeldu: ,Y r. 
17-10 \Yolno było Z.vclom pośrednikom 
pobier,1ć ~ i pół procent o<l uiszczonej 
iprzcz kupującego sumy. 

1 Dr. Lolli-; Le,.-in „Geschichle der 
Judcn in Li,sa" Pinne 190-!. 

2· Korzystam z odpisu takowych. za­
chowanego w archiwum miejskim \Y Le­
sznie. a puchodzącego z r 1,38. 

3 \Y;.t. odpisu z r. 1738. znajdującego 
się ·w ratuszu. 

4) pośrednictwo. 
5) a w razie odmówienia. 
6j przez co ceny towarów ... tak wzro­

sły. -

, .. podejrzany ma być pociągnięty do 
odpowiedzialności: po udowodnieniu winy 

8 karygodny. ' 
!1 .. l:·lr- rny kara ma być pochYojo;;;._1, 

ile razy by rn,t przcslępslwo lldowodnio­
no. -

10 patrz: SL :-:arwowski „Krnnika ' 
· miasta Le;c:zna·· 

11 „Propositioncs Trium Ordinum 
Spalom'go ~!i'lsla Leszna. ,lic 7 Scnt. 1107 
podane'· - archi\nnn rniejskte ". 'Lesznie 

kopia. 
12 wewnątrz murów. 
:1:1 poza miasten1. 
14 przysięgą struny przedwncj. 
1~ wieczystym wygnaniem. 

www. -

Piękny zwyczaj \Vielkanocny 
• w dawnej Polsce 

W dawnej Polsce istniał piękny i 
wzruszający zwyczaj żwiązany z Wielkano­
c:i., wykupywania więźniów z więzienia w 
WielkinL Tygodt1iu. Odprawiało ten zwy­
czaj Arcybractwo Męki Pańskiej, założo­

ne w 159!') r. w Krakowie przy kościele 

Franciszkanów przez .kanonika l\Iarcina 
Czyszkowskiego, a istniejące do dzisiaj . 

Jednym z podstawowych obowiązków 

tego bractwa było odwiedzanie więźniów 

szczególnie chorycll i udzielanie im pocie­
chy religijnej. W Wielkim Tygodniu bra­
ctwo miało przywilej wykupywania wic­
źniów, którzy swoim sprawowaniem się 

na to zasłughvali, slarania się o Żlago­
dzeniem im karv. 

W czwartą niedziel<: Wielkiego Postu 
wizytatorowie braclwa, ubrani w czarne 
kapy z kapturami ,mającymi tylko dw:i. 
otwory na oczy ,obchodzili więzienia i spi­
sywali nazwiska ,vięźniów, ich przewiny 
i wymiar kary. Przez uastępnc dwa tygo­
dnie bracia badali przewiny, a w Niedzielę 
Palmową rozpoczynali starania u wtadz są­

dowych, micjskiclJ i slarn:'.,ci11skieh o zła-

godzenie kary lub całkowite zwolnienie, 
Ceremoniał zwolnienia odbywał się ~ 

Wielki Czwartek. Tych, · klórzy mieli byc 
uwolnieni, spr.o:wadzano do Izby Radzie• 
ckiej na ratuszu, gdzie był już ustawio· 
ny przez bractwo ołtarz. Tu odbywali spo· 
wiedź wielkanocną, a potem proboszcz ko· 
ścioła N. M. Panny w obecności dygnitarzy 
którzy się do uwolnienia więźniów przy· 
czynili, udzielał im Komunii św. Następ· 
nie odczytywał listę uwolnionych od ka· 
ry śmierci i więzienia. 

Po sko11ezonej uroczystości wyruszała 
procesja więźniów ze świecami w ręJni, 
cskorlowana przez członków bractwa. w~·­
kupicni od kary ~mierci nieśli prócz tego 
w n:ku Lr upie głowy. Procesja udawała 
siG tło kaplicy, gdzie ksiądz udzielał !lll 

napomnienia, by już nie wracali na drogę 
wyslc;:pku. 

.lat !wicrclz:t kronika:·ze, cala !..i uro­
czy~lośc' miała wielki wply,Y 1nnoralni~­
jący na winowajców, klórzy podobno Ul' 

gdy do wic;:zie1"i nic wracali. 
P. H. 

· Fragm en L zt,.:;iftroJ:lplskich ~,,,_w'znjó'x wielkanocnych w 1owicldl11· -------------------------------------~-....-i~--
Piękne swięta 

(Nowela). 
Gdy zbliżały się święta, pan Antoni 

chodził pn mkszkaniu ponury jak gra­
dowa ehmura. :\":iwcl żona jego, dohra 
pani 1'rartri.szl-a. która jnź nic rn:1lo lal 
·,z nim p17.t'iyla - ni<' mogla go rozruszać: 

- .\,lv, .\uto.,; - perswadowa.la - bę­

dzie jak Bóg da. . -ie mamy pimic;:dzy ua 
fryka„y. - ale na [;1. eo polrzehne, wy­
i.tarczy. zr.,~złą pay:,lc nam )larynia ... 

Pan .\nloni zaperzył sit: Jllł dobre: 
- ~ie chcę, r<;izumiesz. nie przyjmie­

my. Wyszła za mąż bez mej zgody, nawet 
lias nie zawiadomiła, że zaręczyła się.·.­

Nie jesl już moją córkri... Zadnych łask, 

pamit:taj ... 
' Zrobił kilka okrą.żeń dol;;ola slolu, sa-
)?htc z nadmiaru wzrw,zenia. 

Pani 1:rancbzka. wiedząc. że w lakim 
sianie lci'iej mE;żowi da(· spokój - wyszła 

do kudwi. 
By: \\'idki Pi.tld,:. lfoi,t•. eo ją czek;ilo 

jesZl'.Ze roboty . .\ i<' przl'kwa <;[(: wpraw­
dzie. ,tle jak'>Ś Li·zeha w !iwięla zjeś( lepiej 
i m·oczyściej. l'rzygotowa{' witc:e musi lu 
i tamll,. Dawne lo czasy, gdy slól u nich 
sit lll,(incil pod ciężarem rni1:si\Y i ciast 
oraz najprz~•róźnicj~zycl1 Irykasów wielka­
noc:n:, eh. l'ani Fra.nciszka nie jed11okrolnie 

·1 · z praczem w~p;)mina!a Kwialkowo, gd'.de 
mąż jej !Jyl dl11g1 crns rządc;i. u pan~ Sie­
nickiego. hdylly nie len kryzys i długi! 
Majątek poszedł pod mlolek a oni mu­
sieli wyprowackić sit• do mias!a. Począł­

wo były pieni[;dze - hyl wi('.c i <iostalek 
- po lym. a(:h. co lu o lyn1 wspominać! 

i Pani Franciszka zakrz,1!11eła si<' źvwo 
',po kuchni. llouola szla je.i· składnie. i ~zas 

leciał. Ciasto rc>~lo już pod piecem. a <lwie 
blaszld wy1·n),H'uwam, llu,-zczem lśni ly na 
stok. Ot,ok slab f0rnw. na bahy. 

Zmc,.::zona usiadła pani 1:,a11d~zlrn ua 
ławce. 

\Yeslchn,:::1a ti<'żlrn kilka razy. gdy w 
L~-m 1,ło~ zc:pukal · ilo drzwi. 

.\'a progu ~hl. lislonu„z. List fHl ?,la­
ryni. r HadnśC: opanm ·afa jej M'l"Ct' i zalała 
słodką falą całą jt>j świadomość. 

.\'i<'ciC'rpliwie rozdarła Jwpcrli,: i czy­
tała: 

,.Kochana :\1amo 1 

\\·yl>acz. że [j,.,[ jc-.l nicezyl<'iny. jed-
. nc1k inaczej ni<· mog<:, a ehe<: sama nap.isać. 

Tak daw1u H.iL· widzi·łlam \\'as i lak pra­
glH~ ll,;c-iska( k:whana :\lam,.· ,\ ojtice -
wdąż -.;i<: na rnnic pewnie gniewa? Bie­
dny ojczulek. nie mógł zrozwilie(·, żi- dro­
gi przez1tac/.enia i Opatrzności Jlit· zawsze 
~ą 7.gudne „ ludzkimi dwciami. :\'ie mam 
tło uiego ólu _\le lak hym 1wag11c;:!a, że-

h_v mi p1·z,·ha('.:\1·!, ,it'śli zmYinilarn .. \lam 
nadziejf:, :i.t' ler:1? mi nic odmówi. Jeslem 
cii,:żk<, cli0ra .. '< ie wiem. j:tk cl lw.;o io .i<' ,z­
czc potrwa. /,1wsze JJ_1·Jo z moimi płuca­

mi. źk - :11c f('rnz jt•sl zdn,i1· sit: bardzo 
nichezptL'C'Z!Jie. :':H·i,·szaj,t mnit'. Żl' wyj(!~ 
z tegri i d<,n:l'l•:,rn1 siG niC" jt'd1wgo dziec­
ka. OIJ:,· II(,µ• <h!. 

Cllei,1hll_1·: 1 : .i"dna]; . .żc!Jyścit· eh mnie' 
przyjechali i ... " 

Pani Franciszka 11ie 1110gl:.i p(>\\·slrz:,·­
ma(: h-z i ,n·l>uelHH;b szl,Jd1em. ~łój BoŻl', 

jf•.i jr:·dy11a n)rka' 
Siadl;1 cic:żl<iJ slr,qlio1w i zamyśliła si~ 

gtęboh, .. 
.\':aµil: uc7,ul1.1 lJJit:kkie dłonie na swej 

glo,vi(•. 
To pa11 ,\nloni, WZl"l!SZOll.'' Jl'J l"()Zpa­

CZ!,\, za(·ql ją pociesza(. 
- Pojedziem,1·, po,ieclziL'lllY ... 
Sam miał tz.1· w oezach i gim, cfrżal 

mu w jakiś dziwny sposób. 

'\\' pit>1·,ysze ś11·it:II) \\'i<'lka11on· zasit·d!i 
wsz.v"c:: pn:,· ,toi!', a pa11 ,\11lo.11i dzidil 
jajtiem jakiś uszczc:śliwio,11· i rozr~1do1Y;1-
uy. -· 

.\ >far:,11iu. op:fl·l~ł n:1 poduszi:.ac-h -
patrzała l"llZjl:·omie11io11a na ojca, rna1kt,: 
i m<;:ża. 

l'i~·k1i1· ś11·i<:ia.. ~r. l;. 

t\ -:-· 
)r,.~ ' 
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Dziwactwa artystów 
i uczonych .. c-

l · '· dZJ\\ 9 
l'owszec H11e zna11e sa rozne •, · n:ir 

l1\a art,·slów i uczanvch. Dzi\\·:H:twa 1, •0• . . o:, 
<luj:1ct· przl'wa:i.nic sw(ij wyraz w sJ'. Jlil' 
' . . I , · ()l l "Jl··1 ,c,1e llll' I(' l J)l"ćlC_\' lworczc,1. . () (l ,... i.li~ 
:' ych prz::kladów, il~1slruj,1c~·c_h _1~c~~:vll' 
1 warl!nk1 praęy_ kton~ dla s1clnc · 
rz~tli (l('ll[USZ(• , . w,ll!' 

Balzac kładł sic: spar'· wczf'sJJll', __ i·;1l 
wal o p(,J11ocy i pis:.lł ;1Ż do ra11:i. '.' .\ p ;r-

. \ l J •• ŚC (t p1·zy !~ m mqira\Y! u pot .o JJJ;\. JJO 

nej kaw.v. ,t 
)
•};1CZ) 

Cl'z:.ir .Juliusz Lak polraGl ·w • r~' 
. . , . t . n1'><ri p sit: z otacl:.i,1,ic1>~0 go swia ~. ze 1 ,., . 

cowa( w ka:i.de,i okoliczności i cz;isieci1ac 
(,oelhc dyklow<1l swe dzieła ch 0 W 

. · 1·t p 
po pokojach z z:.dożoncrni ri,:kanu J • 

cach. pi-
Kanl. w myśl zasady :\ielzschcgo, 

sal Jll'Z('W:.tżnic slvj:.t_(' przed pulpilt'llld r 
~okrale,, zastanuwiwsz,1· sii: JJll ·J)l'' 

l.it'm:'.; ;,rnaadnic11icm zwvkl IJ,-1 .zlJ[rt) ó'J;i ,.. , • . ., I p 
wa( si<: uawel na ulic:y, lal, długo, co 

llie z1wlazt 1ia11 odpowiedzi. .,.clJ 
Twain napisał nie jeden ze ''\.zet. 

l:n·,tkich ul\\'orów hu1n<)l"~'sl.1TZll.\'<'l1. I' 
kilka tlili nie \\i..laj,\!· z łóżka. 

lt 
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Wiara w Naród 
Wiara w naród, w tkwiące w jego 

istocie siły -- jest warunkiem nie­
odzownym potęgi Państwa i najlep­
szą gwaranc,ią przyszłości. 

Naród "' chwilach zbliżającej się 
kutastrofy - poświęceniem oraz o­
fiarą krwi i mienia odwraca od swe-

. go Państwa niebezpiecze11stwo, naród 
w czasach ciężkich ,,,arunków gospo­
~arczych - wspiera. Państwo i daje 
lllu siły do przetrwania niepomyślne­
go okresu. Naród 3est źródłem Pań­
stwa. Nie da się pom.y.śleć ~yt Paii­
stwa bez sharmonizowania jego celów 
2 potrzebami i celami narodu. Zgrzy~ 
ly we wzajemnym .s.tos1,mktt - utrud­
tiiają Państwu wykouywan.ie jego na­
tt1ralnych funkcji - ·polegających na 
sJnżeniu interesom narodowym, zas na 
l'odovi·i wyrządzaj.ą .o)hr7:Y"l11ic szkody 
1naterialne i moralne, LrudJ1c do n,a-
Ptawienia. , 

\\' Polsce długi czas przcciwsla-: 

NR. 72. - W NIE.DZIEU, DNIA 28. JI.\.RCc\ 1'937 

Straszna katastrof a 
lotnicza w USA 
13 osób padło ofiarą 

katastrofy 
Pi '.t s 1l 11 T ,g. Samolot należący do 

linii 1.ranskontynen talne.i, lecąc z N. 
Jorku, rozbił się w pobliżu Pi1sburga 
13 osób .zginęło w katastrofie, w tym 
10 pasażerów i tr~ech ludzi obsh1gi . 

L,(')n 1dyn. 'Po raz pierwszy w hi­
storii lotnictwa nastąpiło w Anglii zde­
rzenie się samolotu z pędzącym po­
ciągiem. 

'Brytyjski samolot wojskowy prze 
leciał lak nisko nad ,,~-Ianchester Ex­
pressem", ·że podwoziem za\vadził o 
dach wagonu restauracyjnego i część 
tego dachu zenvał. 

'Pomimo, że pociąg pęclził z szyb­
'ko·ścią 90 km. n a godzinę zderzenie nie 
pociągnęło -za sobą dalsz>·ch skutków. 
Pilot zdołał kr.ótko polem szczęśliwie 
:wylądować na pobliskim polu. 
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Wiano Pańshvo u::irodO\\'L CzynionC). · 
t,) z rożnvch wzo'lQclów. U.silow.ano 
'JlańsLwo,yców wyg;yw.ać przeciw na-; 
l'odowcom. Słowa.: _,,pańsl\YO\YO.ść i 
Państwowy" po.dnicsiQll0 do wysokiej 
l'angi i łych, klóny 1.limi umieli si,~· 
Posługiwać uważano .za „pań.st wowo­
twórczych". Nic jednokrotnie wpravi,·-, 
ilzie podkreślano, że naród! J>-olski po-: 

Trudności wprowadzenia planu 
kontroli granic . hiszpańskich 

Zbawiony przez ·półi{i)ra wiek11 organi--. 
~a.(•ji państwowej - e.ierpi na brak: 
kiiltn Pai1sl wa i sl:ąd_ ;po.tr::,;ehat dyscr­
llhny pa11stwowcj i nvrócenie całej u-. 
'"'agi na Państwo ,1r:u ;,,vv1;obienic z.my 
1Shi Państwo,vcgo, bez klh1·eg0 J10W(i)­
e2es • t . , : na organizacja i{)®S1,;row.n, is mee 
llte 111oże. Je<l1wstronuosć .bt'.g(i) p-oglą- · 
.'-hi w znanych ,Yarunkacb politycz­
'llych lllrnduial:.a ,v dużym s:topniu pro­
. <:es llpaństwowienia sposobu my.śJ.enia 
1Sze1• k' . . . . . o ·1ch mas, !yin \\\11ęct"J, ze poJę-

'Cte „naród" i narodowy" ceJ.o·i.,o lck-
te,, - · " · .. 

. ~azono, a nawet. odn.oszoftil.O s1tę (Io, 

~Ich niceh"'lnie. UJ·emne skulki L.ego l!it .. , • ' 
aitu rzeczy nic wymaga-Ją konwn.­

ta.1•2y_ 

. Na szczęście, w oslalnicll czasad1 
,Jeste~111y świadkami powroln do na-
l'od11 c , . . ,. . , · zyLujemy coraz częscwJ w roz-
~JCh oświadczeniach oficjalnych„ że 
!esi Podslawq P::uist,va itd. Powraca 
. ll.O\\'ll . . l , 
\l wiary w siły rnll'O( n, w Jego moc 

L o n,i.Jy n, 27. 3. Ostatnie iTuclno­
,.sct w sprawie obsadzenia stanowisk 
adminislracyj11ych, przewidzianych w 
_planie ·kontroli, spmrndowaly pewne 
.opóźriienie w wprowadzeniu w życie 
1ągo ,planu, :który miał obowiązywać 

dn. 29 bm. Kola, zbliżone do komi­
tetu nieinterwencji, nic tracą jednak 
nadziei, .ż.c całokształt, planu v,ejdzie 
oslalcczn.ic ,_- życie ,,. ciągu dwóch 
tygodni. 

Falkt, iż komitet nie zblex.ze się 

o ·utrzymanie ładu w R •• 
umum1 

;Bm,ka:r c.s .z.t. Ogłoszone szczegó­
.łO'we .rozpm:ząclz.cnia w spraw.ie ulny­
mtmia ,pćirządku wyv~ołaly wiei kie wra 
żeuie w całym '.kraju, a zwłaszcza. sil­
DY ferment w prawicovY)Th kołach 
polil_yco?:nych, 'które ·uważają zarządze-
11ie L@ ,za skierowane specjalnie prze­
eiwk<»111irn. <\Y:,,danc obecnie trzy okól­
!Lliki .ciLG> wład.z .administracyjnych sta­
nowią :dals1:e zaoslrzcuie dotychczaso­
"'·yell rnonn. 

O,p:i<e1'.ając si~ na ·uch:wale synodu 
k.cścioła prawo.s'la:wnego, rząd zalecił 
':\\-'łaózml\l .adminili:..1.r:aeyjn:;ym ścisłą kon­
trolę uad wy.stęp.oiw:auiem duchowień-

stwa w życiu :P01i:tfJ:znyrn. Jedn-ocze.ś­
nie przestrzega -się urr.ędni.ków i nau­
czycieli przed .braniem udziału w ma­
nifestacjach ;p.olilycz:nyeh. Zaka.7 .... a.111,t 
_jest. rÓ\vru.cż t1osieuie i wywieszani~ 
ws1,elkich s;r;J;aJ.1:da:rów .oprócz pań:st­
wow_ych o:r.az [lH,)S.zeni,e ,{}c:l.zn.ak partyj­
nych. 

Rząd ,vzyw:a podległe władze, aby 
jeśli zmuszone b};dą reagmvać na za­
hurzenia, działały nie naruszając :swc­
g•) autorytetu. Wreszcie .i.\lin. Spraw 
Wewn. zaleca wzmożenie czujności 
wobec wszystkich knowań komuni­
stycznych. 

Sukces rządu ,,Frontu Ludowego" 
cl.toct2 , U· · d' · b' b \\' enczą. swia -onuono so 1e o-- Oł " • • ł nk d k • łó ? 

1;
1
~ w kołach odpowiedzialnych, że rzezwtente W S OSD U O OMUDJS W • 

i :tll.SL\Yo jest mechanizmem. ściśle w Paryż, 26. 3. \Y kolach parła- lilycznej, uwy12uklając równocześnie 
t:J1n. życiu uzależnionym od siły, kLó-1 ~1:e~1ta~·n~c~1 , l:0111e1:l uj.ą_~ głoww~n~:, fakt, iż pomimo różnic, dziela.cych ra-

_go W.prawia w ruch, kló.ra mu na.- Jakie zakoncz:, lo os~atmą 1_ebatę z za- dykałó\v od komunistów, żadna z tych 
Ila.ie l'yln . . L , , , . , . d dowolcnicm podkt·e.slano, 1z rządi zdo- partyj nie jest skłonna do zerwania 
"'" _

1 1 
czym '\\OICZ.)lll. 

0 ży- ł l zvs 1·ac; 362 ofosy przeci,vko '>15 w chwili obecne.i· frontu ludowe!!o. Ro'-,go t t . l . d a u -~. i' "' •· - ' ~ 
' .. ę '.1t_qc~go U'_w1~, naro u. . tj. zgrupował dotychczasową większość wnocześnie debata ujawniła, że wo-

~ia. Jczeh Jaki z obJa\VOW naszego zy- rządo,tą z wyjątkiem tyl~u . 12 rady- bee akcji komunistycznej zaezyna się 
llo , - nafoży uznać za uajb::i,rdzicj kałów, klórzy powslrzyn?ah s1ę, od gło- wvlwarzać wśród innvch stronnictw 
t Cłeszujący -- to przede wszystkim sowania. Rząd zdołał więc przedl roz• frontu ludowego, wyraźna tendencja 
e!J. Właśnie. pocz~ciem ferii parlamentarnych ?ZY- do przeciwstawienia się ich akcjj, tak 

]) 1•0 . _ .. . . . skać- nprobatę swej dolychczasoweJ po i~ jak zam1,,·aża „Paris Midi" w -crnsie 
łliy r~ ~es_ kons~l.ida_~.11 .. J~l~"m 1

:
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_- lit_:yki_ i s~upił ~a,mą większość, l_ik- ostatniej debaty komuniści znaleźli się 
o .P -CJśc w naJblizszcJ pi zyszlosc1, widując mebezpieczne konsekwencJe właściwie ha marginesie parlamentu. 
~Il t~ le będzie ułatwiony o ile 11aród polityczne, jakie mogły pociągnąć za Po ob.e_cnej debacie politycznej, iz-
i 3.J<lzic właściwe miejsce w Pańslwic sobą krv,a\\\e zajścia w Clichy. ba w szybkim tempie kontynuował~ bę-
l\ Dl'zygotujc si~ warunki do jego peł- Debata pozwoliła równocześnie na dzie swoje prace celem wyczerpania 
ego i nieskrępowaneuo rozwoju. określenie stanowiska parlyj większ~- porządku dziennego przed! rozpoczę-

Przect Polsl· t ."' .· ,11.1,c '"'(]·\- ści nądowcj wobrc ,vydarzeó w Ch- ciem ferii świątecznych. · hl . ,ą s OJą ,, 1 e , ,,,, < • . ' •• 

'•a. N' eh\' 1 wobec sYtnaeJl ,yewnetrzno-po-ti, ie od razu można je wykona~. · · · · 
ęzur l d lłal-( rutln jcsl ocrromnv - jcd- p • • , 

eięi/'iar~ ,~, siły nar~ldU -~ przezwy- rzemycan1e zy ow do Hiszpanii 
ą \\· 

8 lOJące na drodze prz<'szkody, I 
\\>s ola l energia w zgodnym wysiłku Kal o w i ce. Dzięki prz~·padkowi nielegalnie przez granic,ę pod Byto­
c1.;?Slkieh _ stworzy µolężt1e run- policja nic1~1iecka do,Yic_dziala _si_ę ,że I micm do Xiemicc, a następnie w ten 
&l··

11
l'l1ty J)otl,szczęśliv-,ą przyszloś( Pol ,~ m1eszkanm_ obywatelki. pob,kH'J z. sam sposób zamierza przrmycić do 

\I, h.ne!Jmanowe,1 w Bylomm, przy ul. Francji i Hiszpanii. 
~ bt" l . ,

1
. . . . 

11
. . Wałowej 18, ukrywaJ·:'ł si~ i nocują 7:ydów polskich, Samuela \Vcinbcrga 

~%l1i~c· .... l',I i:;zc:r,~s tWl'J L wie ,H'J przy już ocl dłuższego czasu żydzi z Polski, i Salomona Katza na ka,ry wiQzicnia 
'"~z,., t llaszq~o krnju rnnszą pn-1co,,·:1ć k'.órych zlikwi<lo,Yana w {ych dniach dwu i jcdnomiesic;;czne. 

J ,ey_ Jl. t;rhanowiez. ~:r.!tj)~n przC'mylnik(l\\ przei)rowadzala Samuel \Veinbcrg w nocy na 5 

podczas świllt wielkanocnych, ·wskazu­
je, że prace nad planem zostały już 
zakończone. 

.Agencja Reutera dmviaduje 'Si('., że 
stanowisko ·wioch w sprawie wyco­
fania ochotników z. Hiszpanii nie ~­
dzie miało żadnego wpływu na to, co 
już zostało dokonane w organizaeji 
planu kontroli. Stanowisko Włoch do­
tyczy jedynie sprawy wycofania ochot­
ników, która, pomimo znacznych tru­
dności, będzie w cfalszym ciągu oma­
wiana przez komitet w okresie po­
świątecznym. Sprawa odesłania do Ll­
_gi N ai·odów, zagadnienia zakazu ,-..-y­
s.yłki ochotników, jak s.i'4 zdaje, upada, 
według powszechnej opinii. zagadnie~ 
nic to Jeży całkowicie ,v kompeten­
cji komitet u. . 

11111-
Ogółem przez mieszkanie Kuch­

manowej przeszło około 100 żydów, 
nic meldowanych ,,,__ Bytomiu. Kuch­
manową w postępowaniu dorainym 
skazano na 6 tygodni więzienia:, ~ 
przytrzymanych u niej w miesz.k:.wiu. 
bm. dobijał się energieznie do miesz­
kania Kud1manowej. W domu tym 
mieszka również pewien uri~.dnik poli­
cyjny, który, usłyszawszy hałas w sie­
ni wvszedł z mieszkani;i i ;u-esz!owaI 
\Yeiri'berga. Następnie zaalarmował o~ 
komisariat policji, którego funkcj,o~-:' 
riusze przep:rov.;adzili w mieszk:Dlju 
Kuchmanowej rewizję. W międzyc7~­
sie jednak kilku innych żydów, nie 
kompletnie ubranych, w popłochu o­
puściło mieszkanie i dom. W łazien­
ce Kuchmano,v·ej, w ,vannie pod ubra­
niami zbiegłych żydów znaleziouQ dru 
giego żyda Salomona 'Katza, którego 
również aresztowano i odstawWiło do, 
dyspozycji sądu. 

\V toku zarządzonego posc1gu p.o­
licja ujęła na placu Klasztornpn 0N1z 
na ul. Długiej -! dalszych żydów, kh'>­
rzy zbiegli z. mieszkania Kucluilano­
wej: Herszla Landwolda, Szapsl.a. Cho­
sucha, .AbraTiama Eisenberga. i PejK:1.­
cha ,v a.ncera, których osadzono w 
więzieniu i skazano na kary więzie­
nia po 2 wzgl. 1 miesiąca. 

\V loku dochodzeń stwierdzono., 
że przytrzymani żydzi przybyli do By­
tomia z \Varszawy z pieniędzmi, ktu­
re jednak przechowali u Kuchmano­
wcj. Wszystkich zasądzonych żydów 
po odciepieniu przez nich kary puti­
cja niemiecka odda w r~e władz µul­
skich, klórc pociągną ich do odpowie­
dzialności za nielegalne przckroczvnie 
granicy i przestępstwo dewizowe. 
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Nit · Sit nie · zmieniło .. 
Nadzwyczajny zjazd delegatów Zw. Naucz. P. w Wars~~wie 

W ars z a w a. W tych dniach od­
był się w Warszawie nadzwyczajny 
zjazd delegatów Związku 1 rauczyciel­
stwa Polskiego. N a zjazd przyjechało 
około 1000 delegatów z oddziałów i 
z okręgów. Przy ,,')-dawaniu kart u­
czestnictwa stosowano ścisłą kontrol~ i 
selekcję. Zarząd główny dąłożyl :vszel 
kich starań abv na zjazd przybyły tyl­
ko osoby wybrane, ,,godne zaufania". 

a pr.zede wszystkim _prasę narądową. 
\Vygłoszono następnie przemówienie 

\Yidok na I>olirn: Cedrmrn. 

n.a teru at współpracy . z , Ozonem" . i 
'ł · ' l ' . d ' ';./, ',)~ '"1 "' wys ano ( e))cśze .hol d.wn tcze-.. : · " · 

\Y gtc;IJi <;łyuny Ogrójvl;. 

Obrady otworzył prezes zarządu 
głównego. dobrze zmmy opinii spo­
łcrznej ze swej niesławnej działa].no­
.ści. :\"a początku zjazdu przystąpiono 
do \YYborów uzupełniających do za­
rządu· głównego. Wybory te były na­
~tępsl\Yem ustąpienia zbytnio ju_ż sko~ 
promitowanych znanych ,.wyb1tn~ch. 
działaczów: :\Iacho,Yskiego, Poduqeła, 
K o,,·aka. Glinickiego i Firszn. Zarząd 
gi:ówny wystawił swoich ~andydat.ów, 
zaskakując zebranych swoJą z<lcc~do­
,yaną postaw~\ i narzuca.jąc sw01ch 
pupiió,Y. \Y rezultacie została zglo­
~zoua Ly!ko jedna lisla. zgodnie z wo­
fa c1ot ychczas rządzące.i kliki i wybo­
r~- n ie- odbyły się. Do zarządu weszli: 
z' Pomorza· \\'yccch. ze śląska Syski, 
z \\' urszawv Bukowiecki, TuloY1-'iecki 
i \\'iacek. _:__ \Y reznltacię więc przc­
pro"·;dzone (l.la świętego spok~ju lh 

sląpienic dotychczas skomprom1tm_va­
nvch. n ie wprowadziło żadnych zmian 
fakt ,·cznvch. 
, · :\" aslępnię p. Kolanko ")·głosił 

Uprawnienia pracown*ów umysł. do not 
1 Kt.o . ma prawo do renty słarciej ? · 

przemówienie, w którym. usiłował 
przedstawić obecnym jak naJlepszą 1sy­
tuac_ię związku). at!lkując, przy ,ty~n o~. 
st.ro wszystkich tych, ktorzy osimela11 
się występó"'-~ac prze-cfo~o •·z., N. P. -Ang. 

.. . 
IBID. ~ \\·e1ny 

• w ąry.zu 

Paryż. Wczoraj po polm;lnin 
przybył do Paryża angielski n~iniste~: 
)\'o_jn~: Duff Cooper .. ,Jntrans,geanl 
t"'ierdzi. że J)odrói: ta ma charakter 
ęzysto prywatny. )l.inister 1)1'agni_e zwie 
~z-ić zam.ki nad Loarą. _ ·· ~ należy ,vi,ęc 
f)O<lróży tej przypisywać cilaraklcrn 
po,lilyczn(,'go, ani hicz}·ć jej z obec11yrn 
napr~żeniem w syfuac~ji' 1(rpfoI1:at;;;ćz­
nej. 

\Yyrok , rajwyższ<'go Trybunału 
Adminislracyjnego,. z dnia 1.6 .marca.br. 
ustalił, że osobom, klórc uie, mają nie­
zb_ędnych środków utrzymania, i WD­

bee 63 lat uko11czon,vch w chwili wej­
Ś(;i~ w życie ubezpieczrnia pra.cowni­
ków umvsołwvch w dn. '1 sl\'Ćznia 
19'28 1~. 1;ie Żo.stalv objęte I ,·m, u hez­
pieczeniern, przy ·iugujc zao'patrzC'nie 
:u~ skarbu p,a.i1stwa. · 

\\' myśl wyroku; i?l,"ZY óct·i1it· śro<l 
ków ulrznuania tYGh osób, 1iależY 
hra(; pod irwag{; sta~t 1i-1a):1tkow.': duilt'.i 
osoby ,,, ogóle. a więc nk lyUw d(>­
chód tycl.1 osób, alt' rówHie_ż po:;;ia(łmiy 
przez nie kapitał. 

Jak obec11 ie wyja.~nia Zald:1d U tie z 
piecze1i Spokcznych. oneczt•ni·e lo nic 
dofycz\ 11bczpicczo11yclt phtco\\'J1ikówl 
umyslowycli. poi1icraj" 1cycll n.·iH:;· ifl- I 

i .- i 

Z
,. ~o;r-=-=~ł·o· --~(-:-kaittlog i uporz,1dkować dzit~ła, r .Ni<' hYła to jednak sloSO\\'J1i1 ch\Yila 

do po~l<;lmc.i pracy. C;~~· czyl,_n:ie mo-
• ·- • ,· ·C. globy rownym czarem zapełmc wolne 

POWIESC Z F.RANCUS,KliEGO~ godziny dnia·) Wyi.tarczal im spacer; 

33 gdy ręka w rc;kę sz_li ·w cieniu długiej 
· alei parku. w{lwczas _njc vragrn:I\ . 1·1i­

.,\ jeżeli . up1·ojeklował co in- czego witcej. 
.\le 1.islwla lwi.:rdzit[\. że taka 

przeC'haclzka, przeciągaj,wa. sic ~bvl 
dln~o. mogfahy ohu~lzić p<Hh:ji·;(':nic 
służb.'· palaco\\·eJ; kt6r:i i Lak dzhviła 
siQ niepomiernir zhyl cz~stym o<lwic­
dzinom 1 ),miel a. 

-il.ego·! 

' - . 'ie, uie. iar\'a<llo urnie kocha, 
w.ic;c nic rozporząctzilJ:iy mffim lo!:icm, 
nie zap~·la\vszy się wprzód mnie. 

Henala pnm:{\ę mówiła. P,m de 
Brucourl okazywał• zbył \\"ielc czuło­
ści d!u .;wojej eąr.ki i. llic narzuciło.): 
jej nH;ża \Ylm:'\\" )YOl_i. Pragnął. ahy jak 
najprędzej wyszlą.:Za. 111,\Ż. ju;i; bowiem 
ciążyh1 mu ta odpowiedzialność, a vo 
części i kręp<nYała jego osobistą S\YO­

bodę port względe1n używania rozmai­
tych przyjemw,ści. 

\\' szakże żvczYl sobie, ahY 1)dcl ała 
reke Lcrn u. klfire~o sama: \\'~'lJicrzc. 
p~z~konnny. Żl' ,{·ybór jej p~tclnic Ha 

uczciwP,o człowieka. 

Tik mim,·,- il\\'a Lvuoclni('. 
l':·\\ ne~o -,"inka J..nu:(lzo ,ycześ11ie 

przybył D:miel do pałacu. gdzie za­
miC'rzd sp,rtzi(; cały dzieó.. \' jednej 
z ·u ~o o! ,:,Z('l'lll'gO lmdynldl mie­
ścifa sii: tib'. JL, .~L złożona z l:rsiaca 
dzlel. kL/1--·: 1 ; ( ·i:szczc nie <i;1,l-11ą! 
od ei., i ·: ki cy p'lll Brneourl nal,yl 
tę posindłość. 

• ul •żalo więc kl<'.ire~,>ś dnia wydo 

-~ Bard:t,o d<;hrze. więc wynajdzie­
my jaki p1)zór do wyllw1iaczc11ia siG 
- odpowie(lziala Hcnala. 

\\' len ::,posób urządzeuic hibliotc­
ki zo<slalo zadecydowane. 

- To poi l'\\'a najJllll ie.i osiem d:ni 
- ni6wita młoda dziewczyna. 

Kiedy wspomninnr·gr, d11ia przyhyt 
D~ltliel do zamku, alJ~· rozpoc-ząć za­
mierzo11,\ prac<,: uporządkowania hi­
J,Jiokki. prz_\· ,wjści11 do prn:kn spo­
<,irzr•gl Hl'ualt:. 

Czd:::da ona lu n:1 ni<'go k1nlziej 
jak z\\'yk!,• blada - - a 11:1wd c·ok<Jl­
wiek z:1kl(,p'>Lma. 

- Sic bc;·lzi<'lll · praco\\'ali dzisiPj 
sug > dnia - rz( Ida. 

- DiatZL·góż 1 n·? 

- l'oiltf'\\HŻ niq,orlohna rnzp\lezy 
na( rnbn.,. klr'>rc,i ni,' !H;dzicmy mogli 
tiokorn·n ·. 'iló•, ojei,'C Ji:·z ,·,eżdza \\ ic-

t • .. • 

czorcrn. 
- .. J11ż·1 - rz,,kł Daniel ze smul-

'>Yalidzkie lub starcze. na podstawie 
bl:Lyczncgo llhczpieczenia, kcz doty­
czy tylko osób tycl1. któn: olrzynn1jq 
z Z. U. S. na rachu1wk skarbu J):.l.11-
sl wa żaopalrzL·ni.e \\' wysokoś.ci ~){) zł. 
mil'sic;cznic. 

Ht'lllit (slitrcz~ i inwa'li(lzkn z:t­
I'obkn[,{Ćedo'• rencisl\·. może Jiv(- po­
nrniejszo11'a ltill" z,n\·icszo11a .ll~l CZ:l.S 

znrobkowa11 i a. 
O ile uhezpicczt)ll,Y osit1gnąt \\" u­

h{·zpicczcnin p1·ncown ikó,Y um~'}.lo­
wych co 11aj111nicj '.l60 JJ!icsigcy sk.lad­
kc\wych. a pohicra renl~ 1,larcz,1, ,,·<,,\· 
cz:1s zarot1ck poz:ostajt• .llei _wpł:\'wu 
na wymiar n•nly. 

Posiadftllit' dochodu z wła!-;ncgo 
rnająlktt rucllonwg<; lnlJ ni{'ruchomego 
pozostaw· bb: ;,,,•pty,vn 11H pobór Pt·nly 
m\valillzkic,i lul1 st;n-ezcj.' 

I 
kiem. 

- - 'Cż.Y lb ci(:. martwi"' 
- Cz_vż rnogc; h.n: we:-;oly. gd_,. <Hl-

razu pozl.Ja,vio11_\' jeslern rnóżności !:>pę­
dzania tak słodkich cl1ni. ,iak do ląd·/ 

- Al~· przybycie inego ojt:a zbliża 
nas do ··t11~ragnfo1·1('go cc·I u ... · 

- .i'eżeli ojciec lwój zgodzi sic; na 
ll '.l.Szc po tączcnic ! 

-- ::\{ój. ojciec pragnie mc!!·o i-.zczQ­
ścia i skoro mu wnnam. że l·lko mo­
w: być szczc;śliwa ~ 1l11Gżt;rn J>I:zt>z mnie 
wylJranyrn, 11iez:nYo<lnic zal\\'i('rclzi 
nasz związek. 

-- Tak, HC'n::ilo, wiem dobrze. że 
takie St\ lwo,i'e życzenia. i 11,Hlziejl:. -
Lecz ja, nie zm1j.ąc Lwego ojca, nic 
jcslt•m pcw11y, ('ZY nie z (•chce wydalić 
n111ic z L\\'ego scrcH za Lo, żeś dała 
ucllo moim podszeplom. 

- - ·~je zapomni on nig<l_,-<i Iem. 
ż,~ wylJ11wilcś m11ic od śmiC'rci. ZreszL1 
klóż mi z:il>roni koclia<: mo_j('go zlia"·­
c<;'! ... 

He11;1la, mr'.iwi:\c Io lkliwyrn gło­
sem. jcdnoczPśnie lak moc1H• zl>ladla. 
:''.e D{tn i el pm,urn1l sic; 1rnprzód, jak­
l>y chc,tc· .i<t JJCH!lrzynrn<'. 

- Widzc;, moja drog:1 ż' pndzic-
bc;z rnoj<· oJrnw\' • rzt·kl ze smul-
ht 111. ~ -

Tl tędnic llunrncz,·sz so hic m<'>.i 
niep„1,J>j - orlpowicdziala lkt1aL1. · 
Ok1wi,1111 :-;ie; z i1111,,·cl1 zupdnic ))1!\\o­
<Viw .• 'i' wąlpi(: n r·włośei ml'g<> u,ica, 
kl<'>ra hdalJv czc·z(•m slowl'm, g<h-
1i,, clicit~l O[>icrnć i,it: rnoim prnśhn1;1. 

.. 

.. ,,, 
( '. " ~, 

Nie wolno przyjmować 
· żydów 

W i I n o. Odbyło się tu walne ~e~ 
branie klubu adwokatów, na który'lll 
uchwalono absolutorium ustępuj4cerott 
zarządowi. W wyniku wyborów. .wlq.­
dze· klubu powołane zostały w- dotyc~ 
czasowym składZlie z prezesem a~1wo; 
katem Tyrchowskim .na czele. W cza­
sie obrad powzi~to uchwałę zaslugll· 
jącą na szczególne pndkreśJenie. W trt 
ści uchwały wyrażono uznanie. ust~P;lt' 
jącemu zarządowi za slano,visko zair 
le w stosunku do członków kliubu, kto­
rzy po~iadali aplikantów żydów._-: 
Członkowie ci zostali z klubu u,sun1~CJ, 

W sprawie b. min . 
Zawadzkiego 

W czwartek, 25 'bm. b. minister: 
.7.awadzl,i zwrócił się do marszalk-ił 
Sc,inrn z listem, w ·którym prosi.~ 
pociągnięcie go do odpc)\vie.dzialn?s~ 
przed Trvhullałern Stanu dla wyJ~. 
nienia p<;slawionych mu w dysJ,usJl 
sejmowej zarzutów. 

Powrót z Londynu 
Br u ks c la. Po powrocie z Loll: 

cl,rnu król Leopold III ,przyjął ~~ 
111iC'ra YaŚ! Z('elanda i miuislru spJi1_ 

l l > 1· .. 1.··1· •nie zagr an. . pna rn. o :1 U( wnc,11 t et 
(\gloszouo• r✓Hdue.go komunikatn, Je_ 1 
-- jak przypusz-czają -- król oma'" 19 

z minislrami doniosłe rozmo\YV d:,•pliY 
malycznc, 1(>d byle w Londynie,".· 

400 zł dziennie 
za telefon . ,t6 

\\'y,iazd ks. Edwarda \,\ljJJds.or; kat: 
ry opu~c;il ż::1mc-k Enzesf.eld. 11<.JaJ.:, 

. , l ·,\"·''li" <;H_; w,·zc1 w uorv w poszn ;:1 "", • . ,., • . )io\\1 
dugodnycl1 dla uarciarslwa wt1nu1 ·e 
~ni,(•;i;11:/ch. spowndo,vał ogranic~c 1;

1f 
dz_iahi!,no.ś.ci s1a9i t.cl{'follóW JIJ'.~\!cl> 
rn1ashJ\vych '/, J~Hzesfcld do zw) kl. 
roimiatów.: · . . ·: ' :e 

f 1 . J . k . - cr.,1:;i 
·. · a.~ s_ię JOWICJll O '37:llJt, ~ ·, tel 

k1lko1rnes1ęczncgo,pobyl.u ks.ie.ci~ w 11, 
miejscowości. stacja lelcfoniczna Jll ~ 
l,iala 'pracówac _p<iCz'W~rnie. Ra~I11'Ed' 
w· 1·oz1l10\\'Y m1ędzymrnslowc k5: tnit 
war(la w~·nosil''lygodnio,Yo przeci~ ~ 
1fl0 tunlów angielskich, czyli około 
2800. ;i w.ięc LOO zł. <lzii;nnic. śĆ 

Oczywiści(' olbrz.vmią \\·iększ_~,i 
rozmów lycl1 pro,vadził ks. t~dwal 
r,. Simvso_11. 

'ł żC 
Prz\cz_vll;.I mego ~11111lkn jesl ni.,·\· fl, 

. . \\'J"'' 
lajt'111nic,1 nasza zm,l:1llit· w_,',l:1 : lK 
i że ·aż do duia, w którym nnJciCL 1w 
dzicmy do siebie, pozhawieni zos;~

1
11,g, 

my kj swobody, jakiej doląd uz: 
my. 
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li łlllLtl 
i i na Uroczyst0-4ć Wielkiejnoe7, 

Sw. ~Iarka rozdz. XVI. (1-7). 

·r A. gdy minął szabat l\faria JiagdaJena 
1 1Iaria .Takóbowa i Salome nakupiły won­
nych olejków, ahy przyszedłszy, namn:i ly 
Jezusa .. \ bardzo rano pierwszego dnia z. 
12~batów przyszły do grobu: gd:v już we­

szło slo11ce. I mówiły międz:v sob,1: Kto 

nain odwali kamie6 ode drzwi grobowych?· 

,\. Spojrzawszy, ohaczyly odwalony kamień 
~lbowiem był bardzo wici.ki. A ,vszedlszy 

\\I grób, ujrzały młodzie11ca. siedzącego po, 

Prawej stronie, uhranego w szale; białą: 
1 zdumiały się. Który im rzekł: me lę­
kajcie si1;:: Jezusa szukacie Nazarcńskie­
go, ukrzyżowanego: ws tal, niemasz go tu~ 

-Oto tnieisce odzie e10 położono. Ale idzcie, 
,/J ' .:, ~ b 

Powiedzcie uczniom jego i Piotrowi, ii 

·\\'as uprzedza do Galilei: l-am go ujrzyci~. 

lako wam powiedział t 

na Pouieclzialek Wieikanocny 

św. Łuka~za rozdz. XXIV. (13-35). 

. ·i· A oto dwaj z 11ich tegoż dnia szli do 
~1a~tec.zka, które było na sześćdziesiąl sl:a; 
lo,v od Jeruw.łem, na imic: Emaus. A ;cli 
tozinaw:iali z sobą o tym wszyslkim, oo 
:
1
~ byJo sta!o. I stało się: gdy rozmawia~:i 

, społem sit'. pylali: i sam Jezus µrzybh­
lY\V~zy si<:, szedł z nimi. A oczy ich były 
Zau•zymane •ihv ,,.0 nic poznali. I rzekł do n· , , .J :-, 
1ch: Cóż t0 są za• rozmowy, które idąc 

111acie międzv so!Ji.!. a jesteście smutni Q .\. 

00Powia<lają; je<lrn, klórcmn imię Kłeofa~ 
~Zeki mu: Tyś sam gościem w .Jeruza­
d.et~, a nic wiesz, co się w niem w le_ dni 
/ 1alo? Kl(iry111 on nekt· Co? I nekl1: O 
/ 2llsie J\::tzar·e11skim, który był m,iż pro­
J.tk,_ polc:·Łny w uczynku i mo\\'ie przed 
d. o_gi:~1 i wszvslkim J uclem .. \ ja!,o prze: 
01eJs1 kapłani i przrlożeni nasi wydali 

~o 11a skazanie śmirrci i ukrzyżowali go. 
k 11~Yśmy "i1: ~p::idzie,vali, iż on miał od­
tr1'P1ć Izraela, a lerar na<l Lo wszystko clziś 
.~eci <lziei'1 jcsl, jak sic; to słało. :\le i nic­

~i~sly niektóre z naszych przestraszyły nas 
i 0te przededniem były u grobu: A nie 

1}~lazłszy ciała jego, przyszły, powiadając, 

11
;.1 \\'idzenic ,\niolów widziały, którzy po­
/adają, iż żyje. I poszli niektórzy z na­
s?ch do grobn i tak znaleźli, jako nicwia-
0 Y Powiadały, ale samego nie znaleźli. ,\. 
/ l'zckl do nich: O głupi, a kni\.vego 
trcu . · · . , Stt 1, n w1erzcmu temu wsz) -

l 
1e111u co ]JOwiedzieli Prorocy. 

i l ' . et i lli<> było potrzeba, aby Lo był cierpiał 
Ą lryslu!i, i tak wszedł do chwały swojej·? 
~ llocz:\wszy Pd Mojżesza i wszystkich 

8 
l'ril'oków wYk!adal im we WSZ)'Slkich Pi­

l~acJ~, co <~ nim było. I pi~zyhliżyli si<,: 
i 1111a~'lcczku, do którego szh: a on oka­
/1:Va\, jakoby dalej miar iść. I przymu-
t 1 , • l , . 

ltia_ ~o, mówiqc: Zosla'.1 , z _na'.n'., HJ(' SlG 

l kn wi('czorowi i dz1cn sH: Juz nachyl1I. 
i '':szcuł z nimi. I siało sic:, gdy siedział 
i l1i111i u slołu, wziął chkh, i błogosławił 
~ la111at i pouawa lim. I otworzy!~· sic: 
Cz,. · '] ł itl J ich i poznali go: a on zm, z oczu 

~ 1
· I mówili mi<:dzy sobą: Izali serce 

a\ze · ., • ·1 ·'-q7 • lllc pałało w nas, guy mow1 w UlO-

t/ i Pimrn nam olwieral? A wstawszy 
t J_%e godziuv, wrócili si<; do Jt'ruzalem 
~l~11aleźli zgi:omndzo11J eh jeden:islu i łych, 
~./ 2Y z nimi Lyli, powiada,j~cy~h: l ż wsl:~l 
Ą 1 Prawdziwie i 11knzał si~ Szymonow1. 
I ?11i opowiaclali. en si<: działo w drodze: 

M<o go poznali w łamaniu chlrlJa. 'f 

Biją dzwony uroczyście! 
Była w dziejach świata noc niezapom­

niana, ze wszystkich nocy najpromienniej­
szaą, gdy światłość Pana zajaśniała na po­
tach betleemskich. A po trzydziestu i 
11"~ latach wsiał ponad szarą ziemią 
pora11~k ze wszystkich poranków najcud­
oi.ejszy, kiedy wschodzące slo1'ice ujrzało 
ch,walę Zmarlwychwsłalego. ,,Tego dnia 
Chr:rstus zmartwychwstał, alleluja, all.em­
.fa!'' Nad pustym grobem slanąl żyw_y, rzc­
cz:y1wisty i widzialny zwycięzca nad grze­
chem, śmiercią i piekłem. Król niebieski 
ku .nam zawitał i jako śliczny kwiat za­
kwitał, piękny nad \\'Szelki zmysł łudzkL 

Król życia, wracający z kra.in_y śmierci. Bi­
j:ą, \\Yięc radośnie wielkanocne dzwony, a 
głos ich leci daleko ponad góry i lasy. 
Zmarlwychwstały zaś idzie cicho po wio­
eennej żiemi, budzącej się ze snu zimowe­
go; białe szaty Jego lśnią i jaśnieją, w 
ręku trzyma chorągiew z\\-yciezcy, a gdzie­
kolwiiek spo!yka dusze wierne i kochające 

. wifa je pozdrowieniem miłości i blogosła­

wieńslwa: .,Pokój wam!·' O radosna nowi­
na ,vielkanocna, il<' w niej wesela, pokoju 
i nad.ziei! 

,,Ten j<'st dzie11, klóry uezynił Pan; 
radujmy <i<: i \'fr.Selmy się w nim" '.gra­
du.ał) bo Io jesl dzień w którym dokonało 
się odkupienie świata, dzie1'i światła i ży­
cia wiektiistrg.J. Odkupieni jesleśmy krwią 
i śmicrdf!. -Zbawiciel:l. Złamana jest moc 
szatalfa.; odjc;ta klątwa grzechu pierworod­
nego. Z:!!l:nykają sii:: bramy piekielne, a 
otwierają j]_)Odwoje niebieskie. Znowu jeste­
śmy synami Bożymi; źródła łaski pl,yną 

obficie, niewyczerpane. Jak dobry i łaska­

wy jest Bóg, że dal nam własnego Syna, 
aby nas zl,awjl! Zaiste, ,,wesoły nam dzień 

dziś nastał, którego z nas każdy pożą­

dał." 

W tym dniu pokój zawitał do serc 
ludzkich. Dwakroć powtórzył Zbawiciel w. 
dniu zmartwychwstania te słowa: ,,Pokój 
wam!" A potem ustanowił sakrament po­
jednania, sakrament pokuty, który utrwa­
zgodę między Bogiem a ludźmi. Najpięk­

niejszy to dar Zmartwychwstałego, niewy­
cze1·p:me źródło pokoju dla wszystkich 
błądzących grzeszników. 

,,Wstał Chrystus, zdrój mej nadziei'', 
Śl)iewa dziś Kościół. i\Ioc i siła płynie ;ie 
zmartwychwstania C:hrystusowego, które 
jest zadatkiem i wzorem zmartwychwsta­
nia wszystkich ludzi. Bo grób jest wpraw­
dzie oslalnią stacj:i. tu na ziemi, ale nie jest 
końcem i kresem ostatecznym. Grób chrze­
ścijanina owiany jest tclmi<>niem życia i 
nieśmiertelności. Wierzym~', że ciała zmar­
łych są jak le n:isienie, które rzucamy w 
ziemif:, by z niego trysk~ło nowe, bujne 
życie . .. Albowiem; je~·.U wierzymy, iż Jezus 
umarł i zmartwychwstał, tak i Bóg tych, 
któr.zy zasnęli 1irzez Jezusa, przyprowadzi 
.z '.\im!" Zmartwychwstaniemy! \V!edy do­
piero zacznie się prawdzi\\'c życie; wtedy 
nastąpi sprawiedliwa zapłata i nagroda za 
nasze lrndy i prace. 

* • 

Biją uroczyście dzwony wielkanocne 
i na cztery strony świata głoszą wielk:i 
nowi.nr: o zwycięsLwie Jezusa uad śn;iier­

cb1 i grzechem, o chwalebnym Jego zl,lłar­
twychwstaniu. Spi.żo\ve ich dźwic;ki wle­
wają. nam w dnszę radosną pewność,· źe 
odkupieni jestefany w Jeznsie Chrystusie, 
ukrzyżowanym i zmartwychwstałym; gło­

sz.-i. weselę, pokój duszy i miłosierdzie, gło­
szą nadzieję i pociechę. Dlalegq radujmy 
się i weselmy'. 

Alleluja! 

LIILU 
• i !.~, L.'.. 

Biją dzwony wielkanocne, 
- Głoszą Zmarlwychwstauie! 
):iejedllemu z 1ws ta chwila 
Zywo "" sercn słanie. 
W oczach naszych dziś widzimy 
Cne! nad cudy ~wiała! 

Bóg mc:czony lak okrutnie, 
śmierć· swq wol:i zgniata. 
A dlaczego On Lo czyni~? 
Wszak t0 cud miłości l 
Bo On Jud Swój lak ukochał, 

Chciał zmy(· jego złości' 

fo-~·prosit: chciał dla niego 

Grzechów odpuszczenie. 
Xie żałował życia swego, 
Zniósł męki cierpienie. 
I czy.ż cud ten nie napróżno 
Dla nas uczyuiony? 
On zwycic:żył śmierć na świecie, 
Zjednał nam raj w niebie. 
I tym, c0 go tu kochają, 

Daje, codzień siebie! 
Wi~c go dziatwo ukochajmy, 
Za wszystkich i siebie, 
Sla{uny pierwsi przy Jezusie, 

By byc: kiedyś w niebie. 

Polska wobec kanonizacji 
Blog. Andrzeja Boboli 

Dnia H) bm. po ogólnym posiedzeniu 
św, Kongregacji św. Obrzędów, raczył! Oj~ 
cie~ św. ostalcrznie orzec, iż bł. Andrzej 
Bobola będzie policzony w poczet świętych 
katolickiego Rośeiola. Ta radosna wieść, 

kLóra przez r:.idio i dzienniki obiegła ju;i; 
cnl::i, Polskę, nakłada na nasz naród powa­
żne obowiązki. 

Przede wszyslkim mu. imy o lo się 

postara(, żelJ~- w dziei't uro(·zy,lt'j kanoni-

1 zacji, której termin niebawem: ogfoszony 
zostanie, jak największa liczba Polaków 
mogla wziąć udział we wspaniałych ob­
chodach ,jakich dnia tego będzie wido-..vnią 
bazylika św. Piotra w Rzymie. Nasz Mę-, 
czeunik musi mieć przy sobie jakby orszak 
swych rodaków, klóry dałby dowód, przed 
cal.ym ~wiatem, że umiemy czcić i kochać 
naszych bohal<>rów. Bliższe szczegóły, doty­
czące popularnych pielgrzymek do Rzymu, 
lil:dą ogłoszone w dziennikach gdy lermin 

kanonizacji zostanie już ustalony. 
Po wtóre ,choć zbieramy już od pe­

wnego czasu fundusze, potrzebne do lego, 
by obchód kauonizacyjny wypadł jak naj­
świetniej, brakuje jeszcze dziś sum zna­
cznych, bo przystrojenie, oświetlenie itp. 
olbrzymiej świątyni św Piotra oraz inne 
związane z kanonizacją wydatki pociągają 

za sobą, duże koszta. 
Prosimy więc tych wszystkich, którym 

chwała ilaszego świętego i cześć Polski 
leżą na sercu, by zechcieli choćby naj­
mniejszym ,ale rychłym datkiem dopomóc 
do wi1clkiego dzieła, które i Ojczyzn~ na­
szą w centrum !lbrześcijaństwa nowym 
blaskiem okryje. Ofiary należy kierować 
na ręce promotora kanonizacji na Polskę 

którym jest o. Jan Rostworowski T. J., s.u­
perior, domu jezuitów w ·warsz,awie, ul. 
świętojańska nr. 12. (konto PKO. 411.014). 

Uprasza sję wszystkie dzienniki kato­
lickie o powtórzenie niniejszego wezwa­
nia, a wszystkie Związki i Stowarzvszenia 
pobożne oraz Wielebne Duchowielistwo i 
gorliwe jednostki z kół Wiernych' o popa.r­
cie tej sprawy w najszerszych kołach. 

170 lat nie mieliśmy kanonizacji Pola­
ka, niecbźe ten pierwszy wielki obchód re­
ligijny w zmartwychwstałej Polsce tak wy­
padnie, by był godnym i naszego wielkie­
go Męczennika i naszego narodu i tJsiącz­
nych łask. które przez ręce Bł. Andrzeja 
na nas spłynęły. (KAP.) 

WIOSENKA 
Wreszcie nastała 
\Viosenka hoza, 
Kwiatki rozsiała 
Sród traw i zboża. 

Ze słonkiem w parze 
Chodzi po świecie 
I ziemi w darze 
Wianuszki plecie. 

Z przeróżnych kwiatli:ów 
Plecie wianuszki 
Z drobnej ostróźki 
I z polnych bratków. 

Tam k0lo rowu, 
Pełno stokroci; 
Tu łączka znowu 
Jaskrem się złoci. 

Krąźą motyle 
Koło wiosenki, 
Ptaszki jej miłe 
Nucą, piosenki! 

O, Wielki Boże! 
Któż w takiej chwili 
Głowv w pokorze, 
Swej nie pochyli?? 

By za te laski, 
Za kwiatów pęki, 
Za słońca blaski, 
Złożyć Ci dzięki? 

Z. Kotlarska. 

Hold robotników 
dla Chrystusa Pana 

B ru k s e I a. - W Wielki Piątek o 
godzinie 3-ej po JJoludniu we wszystkich 
warsztaacth prac milion roboniktów bel­
gijskich, przerwały na minutę swą pra­
cę i w najgłębszym skupieniu przeniosły 
się myślą na Golgotę do umierającego 
Chrystusa, aby ~Iu wyrazić hold i zło­
żyć dzieki za zbawienie świata. W lej 
kminucie milczenia, robotnik katolicki wy­
raził też Jezusowi najgłębsze uwielbienie 
za to, iż Chrystus sam był robotnikiem, 
uświęcając przez to ciężk~ pracę rol.>Q1~ 
nika i jego zawód. 



-::i frzqiaeiel 
łez ze szc r mi i mysz i 

Ojczyzną, szczurów jest Azja, skąd 
p1·z.=·dost':1ły się one najpierw do Eu­
ropy. a potem okrętami do Ameryki 
Póle<JC11,,I i Połudl).iowej. Dziś znajdu­
j~ sil~ sz,;:ury we wszystkich częściach 
Ś\Yiala. zr:Swno w krajach gorących 
jak i m: 'dekiej Północy, tam v>'szę­
dzic. gdz:e ,ylko znaleźć mogą pożywie 
niL i mo/n, ść rozmnażania się. Nory 
S\Yoj~ zak.'.:1dają w budynkach, diro­
gacll. _iczrlr:'ach, - mogą przegryźć 
rury \"ut'oc:ągowe, gazowe, przewody 
elek•.n·cz.:e. dreny, kanały. :Niszczą pro 
dukl:.· spoty •;cze, zagTyzają drobne 
pożył, cznc z ·;ierzęta i ptactwo, czynią 
wie!k,c szko,iy w kurnikach, gołębni­
kach. :~rólihniiach, często niesłusznie 
prz,:;;·:,y·.y2_1;e niew:innYm w tvm wy­
padł;,, lisom, l<'hórzom~ czy ku11om. Są 
śmiał,, i odY,a:-:ne i nierzadkie są wy-

. padki. \iccly rzucają się na,....-et na lu­
dzi, in śpi,1ce dzieci. Kilka cyfr cho­
ciaż ,· cz(;.ści zilustruje niszczycielską 

' dziaia1 n<)ŚĆ tych towarzyszących czło­
wick<,·si sz!-:o<1nik6w. W r., 1920 s1..raLy 
spo,-.,·,,do·'-'~'UC plugą szczurzą wynio­
slv ,y _\.;1glil G13 mil. funtów szterlin­
gów, z:1 !:tóq Lo sumę można wybudo­
wać (5,i tysiGCY domów miieszkalnych 
lub pn.;.::z 30 lat utrzymać szpital o 200 
łóżl::ac!1. ,v Rosji śpichrze ponoszą ko­
losalne sLraty, szczury i myszy nisz­
czą l::::;;1 .bo,viem 2-6 proc. ziarna. W 
ciągu czterech lat od 1902-1906 ko­
lej Mikołajewska w Petersburgu zmu­
szona była za zniszczone w magazy­
nach lo,rnry ,',yp'acić 136.27 mil. zł od" 
szkoclo,Y;:mi,1, w jedn. tylko 1906 r. po­
żarły szczury 11A:5D worków, a po roz­
r,oczęciu z nimi ,nlki w następującym 
1907 r. .inż tylko lo32 ,,·orki. 

L nas. zdeżnie od okolicy kraju. 
szc:zur \·,yrz, 1clza szkody, sięgające od 
10-122 zL co pomnożone przez ich 
ilośt: cb nam milionowe straty. Do wal 
ki ze szczurami zmn..;zają. człowieka 
nie Lylko względy ,'k 1momiczne i gos­
podarczl'. ale i zdro,Yotne. Okazało się 
bo\, iem. ż0 są one ro·,-nosicielami wie­
lu groźnych cllnróh. " zwłaszcza dżn­
nw. klót·ą z::twlec 1 n•·<.2;ą na okrc;:Lach 
przylJy'iYa_j .. \cych z J,:r~1jów, gdzie la 
,slr-a•;zna choroba panuje stale, jak np. 
ma 'o miejsce ,.,_. Iu<li:1 ·l1. Konieczność 
,\\i1;c ,xaHd. z Lymi utr-'pionymi szko­
chi!:an.:i _ie--t zrn:.:urni,1L. tym barclzi.ej, 
że wydatki związane z tą walkią są bar­
<lzo małe w porównantiu do sumy strat 
i szkód. $roclk:i - jakimi rozporzą­
clzamy - trucizny, wyb,dzanie dymem 
i coraz częściej stosow,rne zarazki pe­
wnych chorób, szczurzych, okażą się 
jednak tylko "·tedy, skuteczne, o ile 
b~dzic lo walka zhiorowa. stała i sy­
sll'rnal q:·zna. bo jcdnoslka .sama nie­
,viek lu poradzi. Rowmiejąc to zaczę­
ły państwa wpro,--;adzać przymusowe, 
~eclnocześnic na całym ohsznrze lr.pieHic 
szczm·ów, lak sarno zrt<,1,tą bezsilna 
jesl jednostka i w \Yalee z myszami, 
które mogą ró,,..nicż wyrz[ldzić nieo­
bliczalne !,,I.raty. \\' r. rn:{O w jednej z 
gmin niemieckich w Oldcn1mrgu szko­
dy 1)0\V<,dowaue przez le małe, gryzo­
nie wyuiosły (i'.Jfi lysic;cy marek, zni­
szczone zostały zbiory, ogołocone past­
wi ka \\' innej gmimc gospodarze 
,wiejscy z powodu lej plaµi ponosili 
slraly wysokości -1 tysięry marek. 

Prz~ kład(,,,.- podobnych można 

przytoczyć więcej. Zmuszaj ·t one do 
czuj1,ości i zapobiegania pridobnyrn 
;wyparł.kom. Walki nie należy r0zpoczy 
nać dopiero wtedy, kie(h- ilo.' 0

: myszy 
t:aJDicnia się w plagę, !(;1,z v,l edy, g(ly 
ilo:ść ich jcsl m:da i sżkod_,. znikome, 

J eżeE się \Yl'lnie pod !l h:t~ę, że 
any-,ie pntomstwo \\zra-.,la 1y ci.(gu 1:-i 
rmesięcy do 500 sztuk. Lo jasną jesl 
rzeczą, jak duże ma znaczenie .. :.11iszczc 

nie tych nieliczn. jeszcze szkodników 
przed ich rozmnażaniem. I tu ,valka 
musi być coroczna, planowa, zbio·rowa 
i zorganizovvana, bo gdy tylko w ja­
kie,jś gminie znajdą się obszary, na 
których nie tępi się myszy, a tym 
samym pozwala im się ,szybko roznma­
żać, Lo z tych obszarów napły-wa6 one .. 

będą slale cło innych, dalrj prowa­
dzac swoją niszczycielską JJracę. A 
więc w miastach i wsiach małymi ko­
sztami i zbiorowym wysilktem moż­

na nie dopuścić do zbyt nadmiernego 
rozrostu szcznTów i myszy i zmniej­
szyć do m.inimum czynione przez nie 
szkody, 

Jak 
. , 

upraw1ac odwodnioną łąkę 
Odwodnioną łąkę należy zorać na 

głębokości 20--25 cm. następrtie wa­
.łuje się orkę ciężkim wałem betono­
wym i bronuje ci_ężkimi bronami, po­
tem zasiewa się na·wozy sztuczne ,,v 
ilości 1000 kg. kainitu lub 50 kg. soH 
potasowej 200/o i 250 .supertomasyny 
Hi O/o na 1 ha, albo jeszcze lepiej _..J 

125 kg. snpertomas.yny 300/o, po czym 
zabronowuje się nawoz~· lekkimi bro­
nami i wałuje silnie ciężkim wałem. 
Po drugim wałowaniu następuje sie,v 
mieszanki traw. \Vysiew wykonuje się 

ręcznie na krzyż, wysiewając jedną 
cz_ęść nasienia ,vzdluż, a drugą w po­
przek łąki. Zasiew przykrywa się lek­
ki broną w ten sposób, aby nasiona 
nic były przykryte głębiej jak na 1 -
1,3, cm. po czym zasiew zwałuje się 

_icszcze lekkim walem. Ponie,Yaż po 
za';ie\',ie zwykle łąki pokr_ywa się clnYa 
si ami, nalciy j,ą 2 :-i razy skosie:. po­
lem h1ka polzr~'Wa się czys!em poro­
słem traw. Z:;i,siew łąki można usku­
lrcznić od 1 ~naja do 1:i 'Sierpnia. 

Wiosna w gołębnikach 
Xadszcdl czas giównych lęg6w. 

Samce napędzają samiczki na gnia­
zda. Każda par:t po~vinua mieć g:"J• 
łębniku s,vój oddzielny przedział z 
miejscem na d,Ya gniazda. O gniazdi.'t 
toczą samce homeryczne boje i niepo­
koją ,yysiaclującc samiczki. 'i\'icrzad­
ko zdarza się, że jajka ulegają znisz­
·czeniu. Chcąc temu zapobiec, należy 
wnętrze gołębnika lak urządzić, hy ka­
żda para (naturalnie o ile są lo gołę­
bie warlościmYe~ miała s,Yoje gniazda 
odosobnione. 

Drugą mniej \Yażną spra\Yą lo 
karmienie gołębi \Y począikach ,Yiosny. 
Przypominamy, że ,YkróLce v,,,ladzc o­
głoszą czas ochronny dla s.iewów pol­
nych. Gołębic ''" tym okresie muszą 
być przy-.Yarlc ''" golęlmikach. A'ależy 
im ·więc dosLarczyć karmy lu·oznrnico-

, nrj pod doslaLkiem. ażeby slare mo­
gły ,yylrnrmić miodziki, by le- nie u­
cierpiały na wzroście. Przywartym go­
łębiom nie powinno brakować eodzicn 
nie świeżej wody oraz dla lepszego tra 
,Yienia żwiru lub slnrego mu:ru. 

Przy przeparznniu golGhi clln. ce­
lów hoclowlaiwch sla,Yia .się klnlkę z 
gródką w mie]scu oclosobniollym. lak 
by san1ica i sarnie<,- hyły przez kil­
ka dni w oddzielnych przed1ziałach. 
środkowa .ścian ka p-rzegradzajI\ca kl::tt­
kę powinna być z siatki drucian{'j. 
by gołębic się wjdzialy i wahil>·· Po 
kilku dniach wyjmujemy środkową 
przegrodę i po dalszych diwócll lub 
Lrzech dniach, można laką pnepm-zo­
n;:i parę wypuścić cło golęlmika "·spól­
nego. 

Jak odzwyczaić konia od łykawości 
Łyka,Yość u mlod:-,-ch koni po,Ysla 

je stąd, że koń przyzwyrzail się do 
łapania zębami drążków. sinpków. ko­
ryta i równocześnie połyka pmYielrzc 
Przyzwycza_ienie lo jesl ,vaclą szkoclli­
wą, ponieważ z powodu łykawości mo­
gą powstać kolki, spowodowane przez 
nagromadzenie się gazów w kiszkach, 
J esl lo Lak zwane \Hdęcie konia. kl ó­
re może się skończyć śmiercią, co czę­
s1 o w Lakich \Yypadkach mie,Ya miej­
sce. Sl.:1fl koniecznoś<: oduczenia łY­
k,nwgo konia tego przvzwvczajcnia. 
Zrobić to należy 'w naslc;:puhcy spv--

sób. Gdy \Ylaścicid konia z:rnważy, 
że koń jest łykawy, co poznaje się 
po zębach. poniewnż wskutrk ciągle­
g1J chwytania przeclrniolów zębami, 
ścierają się one na l,anlacll. \Ylecly 
koni.a poslawić ocldzicluic na jakil'Ś 
czLery- pięć Lygodni, uwiązuj,1c go ly­
łcm do żlolm, celem umożliwienia mu 
chwyLania za coś zębami. ]{arrnić lrzc 
ba go z lorby, a siano czy koniczynę 
kłaść mn na ziemie;:, żcl.Jy zginał szy­
_ię. Gdy zastosuje się Lę mclodt.,:, ko11 
powinien ,v ciągu miesi:1ca oclzwycz:1ić 

się od ly kawości. 

rzyczyn 
Jedną z powszeclmie wysl<,;pllją­

cych wad mleka je<;L jego gorzknie­
nie. \Yada ta przysparza rolnikom. du­
ko klopolu i slraL. Slwierclzono, że 
przyczyną gorzknienia mleka mogą 
l.,_vć drohnouslro,ie, czc;slo wysl<;puje 
ono jednak wskutek inn>·ch, do nie­
dawna niewykrytych j('szczl' powodów. 
,v oslatnich lalach kilku hadaczy :m­
giclskich i niemieckich stwierdziło zgo 
dnie, że przyczyrnt gorzknienia mle­
ka (oprócz clrolmouslrn.jó\Y i pasz) jest 
11iezna11Y clol,1d cnz,·rn, kl(in· S. Kt·n­
d,~ naz~rnl oieinaz,\. Enzyn1 len wy­
slępujc w mleku krów wysokociel­
nych lub w chorobach wymienia. Wy-

snute wnioski, że wada la nic :r,ależy 
od jakości pasz, klórymi żywimy kro­
wy. XaJwiększy wpiyw na pow-,1.anie 
lej wady wywiera okres Jaklacji. U­
jawnia sic; on w mleku krów wyso­
kocicl_11ycll, a znika samoc:r,y1111ic nie­
długo po ocieleniu. Wysla,czy lylko 
kilknprocenLowy dodalck la,,iego mle­
ka do mleka dobrego, a wa<l-.t la za­
raz ,yysLc;:puje. Przclrzyrny\Yanic mleka 
w uuczy11i:.1ch mclalowych oraz w Lem 
pcralurze 10 sł. C. przyspiesza gorz­
knici1iP jego. Ażeby przeciwdziałać t1.'-
111u, nic należy doić krc'J\Y w osLall icl1 
2 miesiącach przed oceleniem, Jest to 
wskazane ze W7.ględu na podniesienie 1 

Fl 
Świeże a stare ziemniaki 

Oddział fizjologiczny uniwersyt~­
iu szwedzkiego ,v Upsali slwierdził 
podczas badań, przeprowadlzonych n~ 
kartoflami, że ziemniaki świeże zawie· 
rają lrzyk,rotnie więcej witaminy . C 
niż ziemniaki stare, po przezimowa1uu. 
Badania przeprowadzono na 3 g,n.tu~­
kach śv,1icżych, kopanych' w sierpniu 
oraz nad ziemni a kami przecho,vyw~­
nymi najstaranniej przez zim~. Wyn1• 
ka sLąd, że spożywanie karlofli w sta­
nie świeżym jesl korzystne dla zdro· 
,via. 

Osi 
, 

wozow 
~ie,Yielc osób zapewne zastana· 

wiało .się, dlaczego przednie osi W?: 
zów ścierają się zwykle hardziej, 1112 

Lylnc. Olóż przednie koła są _zazwY· 
czaj mniejsze od tylnych. Dlalego tez'. 
przebiegając lę sam 4 przestrzc1'i.. pi:ze 
dnie koła dokonywują większej 110: 

ści ohrolów niż lvlJH' i cllaLego ~ez 
oczyv,iścic więcf•j ·s·ię od Jy!nych ście· 
rają. 
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Ceny uaszycb głównych zbóż 1,;~ał' 
towały się w ub. tygodniu aastępuj:iC01 

-------,-----------,15. 3.1 6, 3.jl7. 3,,18, 3119 ~ 

Pszenica 
Warsiawa 32 00 31 5() 31 50 31 50 31 •o '"'o 
Poznań 29 75 28 75 28 50 28 50 :zs 50 28 5 

Byd oszcz 3J OU / 3t. ( 0129 5C 29 50 ?.9 50 2
96

(1. 
Łóoź - 31 25 - 31 ~ 

ż11to I i 
w ars,~ wa 25 00 i 24 50: 24 50 2 ł 50 24 5

50
0 

23
50 

''oznań 24 50 · 23 75: 23 50 23 50 23 50 
Bydgc.szcz l5 '/5 1 25 25; ?4 5· 24 50 24, O 24-
ł ó •ź - ! 25 25' .. 25~ 

'25 25 21 25! 25 251~5 25 ł 2s 25! ,(50 
2550 247, 1 24r,n;2,;5 :2sso12

23
25 

24 25 j ~4 oo: 2:; 50 23 50 24 251 . 

Jęcimień 
\~'ars,~ w~ 
Poznań 
Bycl 'OSZC! 
Ł6:Jź 

Owies 
Wa•SZ\'>X<a 

P JzrJań 
Bvd110,zcz 
Łódź 

- I A-501 
- I - l245'L-"' 

I i I I -: 
~1 ~g i ~2 ~~· ~~ g~ ~~ gi ~~ ~~i zf~ 
23 25 23 I Oi 22 EO 22 5G 22 :?512 .... 
- ! 23 50 1 - I _ 23 5Ci 

a . ...... --.'! .. -~.~ ~ 

Kart of Je-sadzeniaki 
(iółte - Acke1 segen) . 

N asie n ie kapusty pastewne), 

Nasiona buraków pastewnych-
0 WS Y oryg. Antoniński bialY 

i żółty - do nabycia 

w l\1ajętności Antoniny 
Leszno Telefon J 80 

Q 

, . ))il" 
mleczności kró,Y. :\fleko od J,:r~\\,Ji!1'"' 
<lącycll w późniejszym okresie 1,iel' 
tacji, należy przelrzymywnć w od~;Jli· 
nych naczyniacli, względnie pril; 01i 
czyć do spożycia (świeże nic je st .~z1r 
kic). .. frżeli mleko lo zaraz spnsle\ 1iit, 
jemy, lub zagotujemy po wydo.leJzie 
gorycz nie ujawni się. U nas• _g JJ~ 
okres ci cleni a wypada tH·zeważ11 ~:csitl 
wiosnę, występuje ta. wada '" oh, ajt.iC 
jesieni i zimy. H.olnicy, dostarc~~ 9jll 
takie mleko do mlccz.a.n'i, wyrząl ,1,y­
jej bczwfoduie clużc szkody. :Mu.s10 jest 
produkowane z takiego micJ,a 
gurzkie. 
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- Trzeba walczyć, walczyć z ciemnotą. pewną 
-siebie, blagującą, z arnazującą trudności, wystawia• 
,lącą okazatc fronty, poza którcmi się kryje słabość 

i nędza. 

Trzeba wśród piasku szukać ziarnek szlachetne• 
.go krus:r,cu; lepszemu maleriało,vi na ludzi nie b:ze• 
ba dać utonąć w zalewającej go miernocie. 

Rozgadali się na len lemal. TwardowslJemu pro• 
fesor coraz bardziej się podobał. 

Gdy wrócili do gabinetu, od! razu przystąpił 
·<Io rzeczy: 

- Poslanowiłcm) a wlaści"·ie muszę, choćbym 
nie cl1ciał, poprowadzić walkę z działalnością zwią,~ 
zku grabarzy. Taka walka niemożliwa jest w poje• 
,ijynkę. Organizacji trzeba przeciwstawić organizację. 

- My mamy organizację rzekł Piętka. -
Mówię to panu, bo mam do pana zaufanie i spo~ 
<lziewam się, że pan bęctzie jednym z naszych. 

Twardowski oczekiwał podobnej odpowiedzi. 
Niemniej ucieszył się gdy ją usłyszał. 

- Dobrze - odrzekł - pójdę z wami z całą 
gotowością. Ale uprzedzam, że będziecie mieli oo 
mną kłopot. 

- Dlaczego? 

- Dam z siebie dużo, ale będę dużo od was 
.wymap:at. Nic rozumiem, walki nierozegranej walki, 
która jcsl nic kończącą się nigdy kłótnią. Jeżeli 
sie walczy, Lrzeba iść do zwycięstwa. Nie wolnQ 
szczędzić wysiłków i ofiar, ażeby walkę ostatecz­
nie rozegrać. 

Kłólnie rozkładają Lylko siły narodu, rozegrane 
·;walki, choćby najokrutniejsze, robią go potężnym. 

Piętka otworzył szeroko usta. 
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Miał tyle mocy, że zimnej krwi nie stracił. Nie 
odrazu zerwał z grabarzami. Postanowił przedtem 
·wykryć tajne sprężyny ich poiltyki, poznać źródła 
nakazów i sposoby używania Polaków do służby; 
przeciw ich własnej ojczyźnie. 

W tym celu uciekł się po raz pierwszy w ży­
ciu do podstępu. Zaprzestał sporów ze swą grupą. 
Culmera uspokoił powiedzeniem, iż nie wiedział1 
iż tu islnicje wyraźny nakaz, któremu się nie wol-f 
no sprzeciwiać. 

Nawykli do posłuszeństwa, uznali to za podda~ 
nie się i byli zadowoleni. Zaczął częściej niż przed­
tem jeździć do Berlina. 

Tam go znano i mówiono z nim dość otwar~ 
cie. vViedząc, że ma dużą poz.fcję w Polsce i obie­
cując sobie ją wyzyskać, kształcono go politycznie. 
Z Berlina kierowano go do Budapesztu, z którego, 
szło wiele rozkazów do Polski. Bvwał też ,ve \Vie­
dniu, gdzie mie.ściła się kuźnica rozmaitych na Pol­
skę planów. W ciągu krótkiego czasu poznał pra~ 
wie wszystko. 

Korzyslano nawet z jego usług do przesyłania 
:ważnej korespondencji. 

- Gdy uznał, że już mu wystarcza lo, czeg0; 
się dowiedział, poszcd~ do Culmera i oświadiczył, 
ze nic może się pogodzić z cpolityką grupy_ i że 
z nią zrywa. 

Nic wręczył mu przylym ostatniego listu, któryj 
przywiózł dla niego, a który się okazał dokumen­
tem niesłychanej wagi. Culmer się przeraził: spr4-
bował go przekonywać - gdy to nie skutkowało 
~acząl grozić. 

Slryj pański na groźby odpo·wiedzial' drn·1namL 
Gdy Culmcr znż:-idal od nic,,o \\'\"dania \\Sz\~stkich 
dokmncnlu\', gr:i!J:1rs;\.;c11, Ol~lZ ksi:tż,,]~. dostępnych 
tylko dw wl,1jenrnit:zonyel1, pa~J _\Hretl odpowiedziałt 
WIELK1\ SPUS,')/S,\ - .1; 
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ze rozumny człowiek nie pozbywa się broni, którą. 
ma w ręk1i, i dodał, że zdobył ś,vieżo najważniej­
szy dokument, który był przeznaczony dla Culmera. _ 

Ten szalał poprostu. Rozstali się śmiertelnymi · 
wrogami. 

Pan Twardowski nie omieszkał nalyc'p.miast ode­
brać osobistych spraw swoich Culmerowi i po,vie­
rzyl je adwokatowi Osieckiemu. 

- Nie przyszło mu na my.śl, że jego nowi wro­
gowit posiadają jedno straszne narzędzie walki -
oszczerstwo. · 

Rychło się o tym przekonał, Po mieście zaczęły 
krążyć najpotworniejsze wieści o sposobach, jakiemi 
doszedł dio majątku: głównym tego majątku źró­
dłem miały być pieniądze, otrzymywane od rządu .. 
rosyjskiego, którego był rzekomo agentem politycz­
nym i szpiegiem. 

W innych sferach szerzono podrywające mu. 
kr,cdyt pogłoski o bHskiem jego bankructwie. śmiał 
się z tego, to znów gniewał się, ale to go nie znie„ 
chęcało do walki. Wypowiadał wszędzie głośno swo­
je poglądy polityczne, w poważnych kołach wygła­
szał referaty o grożącym Polsce niebezpieczeństwie, 
o intrygach niemieckich w naszym kraju, o roli ży­
dów i tajnych organizacyj. Założył nawet pismo,_ 
klóre otwarcie wskazywało grabarzy, jako org~niza­
cję, pracującą dla interesów niemieckich. 

Niebawem spostrzegł, że inter,e,sy jego zaczynają 
cierpieć, że skryta robota przeciw niemu może go 
zczasem do dużych strat d!oprowadz:ić. Wtedy po­
"iedzial sobie, że ma dosyć pieniędzy i zaczął lik­
widować swe , interesy. 

- Zaczęli mu przysyłać listy z pogróżkami. Do­
stał nawet wyrok ,śmierci z podpisem jakiejś l'e­
wolucyjnej organizacji, o której nigdy nie słyszał. 
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- 'fo rzeczywiście bardzo uczciwie z Jego st,roA• 
ny. I to byłoby dowodem, że nie należy dlo gra• 
harzy. A myśmy byli pewni tego ... 

' -
- Dobrze panowie zrobią, jeżeli go będą, l;rak­

to,vali życzliwie. To nie jest bohater, ale lo człowiek' 
uczciwy. Nie można oczekiwać od niego w'ielkicb 
poświęceń, ale przy jego zdolnościach może bye· 
z niego duży pożytek. 

Pan się zna na ludziach. 

Chciałbym się znać lepiej. To przecie móJ, 
zawód. 

Drzwi gabinetu uchyliły się i ukazał się. Mi„ 
~~- I 

Chodźmy co zjeść rzekł Twardowski -
a potem pagadamy. Chcę dziś pomówić z pane~ · 
o ważnych rzeczach. 

Przy slole Vięlka mu opowiadał o stosunkacl1 
uniwersyteckich. Charakteryzował profesorów, za­
trzymywał się dłużej nad tymi, których nazywał. 
~,naszymi", i wyliczał niewąlpliwych grabarzy. Mó• 
wił szeroko i bardzo przyjaźnie o młodzieży; 

- Z łych grabarze nie będą mieli pociechy. 
Ogromna większość młodzieiy idzie z nami. Po;rzą.dl. 
,ne chłopaki. Niestety, mało się garną do pra~y 
naukowej, Zdaje się, panie, że idziemy dlo ogrom­
nego oh11iżenia umysłowego. 

- - To się ·widzi niclylko w Polsce i w tem. 
tkwi ogromne niebezpieczeństwo dla przyszłości. -
W:szędzie się odbywa fabrykowanie ludzi: sprytnych 
a powierzchownych, którzy wobec trudniejszych po~ 
łożeń są bezradni. 

- Boję się - rzekł profesor - że nasza Pol­
ska z takimi ludźmi daleko nie ujedzie. Ale co na 
to poradzić? .. , 

, I 
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Splol ·.ttalf CJftych o~oli~zllQ-śEi ; 
.. zaciążył na·· żJCi'it' inoWrOcłclwskiego fryzj~~a. · 

jeden milion 252 tys. złotych . 
. Także rzemiosło i handel i przemy,s~ 

są przez Kasę wydatnie zasilane porno~ 
kredytową - gdy zważymy, że te zawody 
otrzymały pożyczek na sume przeszło pół­

tora miliona: złotych. Łącznie Kasa wypo-

'lu'o\vr o -Cła w'. - 'Pasmo nic- , 
1ZCzęśc' prześladowało fryzie1~a Feliksa 
• 0m~ąłę, który zasiadł na łaiwie o­
&~atj_cniych przed Sądem Okręgow'.ym 
; Dyctgoszc_zy na sesji _,vyjazdowcł w 
:owrocławm. Oskarżony był o meu-
Yślne spowodowanie kalectwa ucz­ta fryzjerskiego, Edmunda Wierzy­
owskiego. Domaoała podczas. prar::y w 

~ak!act · 0 
· , Zile fryzjerskim w J11copatrzny 

~osop rzucił swego ucznia. pęczkiem 
raty, ~rzepojonej źrącym ply1:cm, któ 
Y tr~f1ł chłopca w oko, skutkiem cze­

~0/ni~o zabiegów lekarskich nic u­
/ 0 się uratować oka. Obecnie \Vie­
d2Ykowski •skarżył .swego b. chlebn­
t ~~Vcę o od::;zkodlowanie w kwocie U. 
J&1ęcy złotych za poniesioną krzy,, 1-

ę. Na rozprawie frvzjer Domagała 
211Pelu· · • 1 · · · I • ie załamał się psyc 11czme 1 g o-
sno Płakał. Obroi'1ca jego przedstawił 
~d~~ ~ały splot lragićznych _wypad­
ne\\, Jalne wyni½ły z_jednc~o rneopa~rz 
, go ruchu ręki. Mianowicie po n1e-
•7.czet1 · · f ier -:-il\vym wypadku z uczrnem ryz-
~ sk101 żona Domagały, ~Iarla,_ ~o­
n~ła w obłęd i musiała byc odw1::-z10-
z~ d? z~kładu psychiatrycznego w Po-

ll.niu. Koszty leczenia żony, jak ró-

~ WF H·Mftłillllll 
lo więcej, -­

jak dyplom 
11-· ?0 niedawna jeszcze utrzymywało siG 
irod p · · · l ., l hl, ewneJ częsci naszego spo eczcns wa 
(rltJe p · · d · · tł · lep rzcswia czc·mc, ze wszys · w naJ-

st/ze pochodzi z zagranicy. Otóż. lrzeba 
Pr terdzić, :;c w wielu dziedzinach nasz 

08~eto.ys1 n_ielylko doTównal zagranicy, ale 
€~ ągll.ął poziom, klórcgo nam obcy mo-

Pozazdrościć. · 

~t \V rzędzie tllkid1 firm wysw1eła się. na 
lodu· · 1· l k · 1 i hi .Jącc slanowi~lio._ uia~a a ffY /, g1 _z 

te' hułęk do papicl'Osow .,Herbcwo , klo­
q~twijJ.:a ·.gilza) ,,.\.1 orwitan'· zajęła hez­
~l-. a.cyjn'.e µie;rwszc miejsce. w sSvcj br_an.~ 
'1l ,4onunujące Io slan?·'~tsko p_o~w'.rr­
t,l' J, W całcJ. pełni ""·ml,1 ostalmeJ 11n-
f ez O .. • 

ht' ·Y propa•>ando\\'ej p. t. .)Iorwilan w 
1' 0Sen . · " 
,,,

1
,' C(•._·· Impreza la <1dbiegała (blcko ocJ .... ,~t . . ' ' 

lo /l 1·,,Jdamy fiandlowcj. a była ·11icja-
it,:Poleczm1 akc.ią propagandową na rzecz 

'%\" . . . J .•. 'f!t·,, •Yego pncm,vslu. Dz1cs1ttl" ,_,·s1ęcy 
'<Cez J J" , • tl"lh -nych i enluzjasl~Tznyc 1 1slow me 

"',,
11 z cal(•i Polski ale i zagranic,·, zhio-'u ·e . . 

i6,. 2~lo:,;z!'llill, sl'lck slowarzyszei'1, Z\Yi~1z--\ 
l1~>'.~Zkól. świl'lli,· żolni('rskiel1 i kil;;aset 
,J-t°1

1'l.SJ; dowiodlv. żt· dzi~ilalnoś{· rirmy 
l. 1:1.·bew ' ·d· · J · · I ·· I\\\- ' o· znaJ llJC WSZ(~( 7.lP .1a ' na.i,.~ cz-

Z\> ll1/.llanir. 

-.u,J \V,~z~·stki111 organir.,1tor~m zbiorowych 
t:te?~-ll, którzy \>kazali tyle bczinlcres<>w­
&q1.. Z.Y<,zJh,;•ości i zrozumiC'uia dla wy-

~<iiv k . k 1'" -ll ·raJOWl"'o I)1'zt•rnvsłu s lada 1rma ., l'l'l ::, ., ' 
tj,i,,k iewo" llt drog:1 najscnlccznicjszc po-

• 0wanic. 

\-y/a specjalne w_vróżnicuie i sl(Jwa naj-

wni'eż lec'zeń'ia Wierzykowskiego, do­
pro~.adzily Domagałę do. kompletnej 
ruiny; finansowel l Tie dość na tym. 
Domagalowa·, którą· mąż odetkał z żu­
kładu psychiatrycznego i oddał pod o-

. piekę krewnych w Poznaniu, skorzy-

istała z nieuwagi krewnych i rzuciła się 
do Warty, jak już o tym obszernie 
donosiliśmy. Sąd skazał nieszczęśliwe­
go fryzjera na areszt z zawieszeniem 
kary oraz na zapł:acenie Wierzykow-

. 6kiemu żądanej sumy. 

16 letni żebrak przemierzył Polskę 
wzdłuż I wszerz 

N owy Tom y ś I. Ostatnio wła­
dze policyjne zatrzymały 16-letniego 
Slanisława Adaszka; pochodzącego ze 
wsi Sadki, powiatu konińskiego, a u­
prawiającego na tul. __ gruncie żebra­

clwo. ]fimo młodego }Yieku A.daszek 
ma już bardzo bujną i burz!i,vą prze­
szlo.ść. Nie wesoło przedstawia się tc:ł 
biografia jego. Adaszek jako 12-Ic,tni 
chłopiec stracił rodzi-có,Y. Pozostawio­
nego bez opieki i możności zarobko-

wania, wychowała ulica. Od przeszło 
czterech lat chodzi pD J,:raja i żyje 
z iałmużny. Przemi~rzył już szmal zie­
mi, zna niemal kaid;: zakątek Polski. 
\V porze let.uiej .przebywał w Jc::;ic, ży­
wią{'. się jagodami, owocami i plasimi 
iniami. );orv i drzewa udziclałv mu 
;cl1ronienia.~ a zim:ł. znaid;wal p,;·z'ć_hl­
łek w najgorszych melin ach złodzi<'j­
skich. :\'ieszcz~śliwym chłopcem zao­
piekowały się odpowiednie czynniki. 

Oratorium. - ,,Syn Marnotrawny'' 
wysławi w dniu 6. kwietnia Koło śpiewu ,,Chopin'' 

w Lesznie 
Na dzieii 6. kwielnia br. przygol0\n1je 

Koło Spiewu „Chopin• wielki wieczór. kló­
ry Bc:dzie zdoszenicm w życiu kulluraluym 
naszego m iasla i porusz_\· ca ly lcszczyń~ki 

świat nrnzrkalny. Główną czc:ścią lego wic­
czvru będzie wystawienie oratorium „Syn 
~Iarnolrawny" Henryka Opiciiskiego. wid­
kiego polskiego kompoz_vlora i leorelyka 
muzyki. Współudział hiorą nasłc:pując~· ~o­
liści: 

p. Smakuhka - Lisi<'cka. ccnion~l na na­
szym gruncie i lubiana arlyslka. p. ,Ya­
wrzyniakówna, p. Fcrbner, polt:żn_\· bary­
łon, znany nam z zeszłorocznego występu 
w auli gimnazjum. na klórym zclohyl sen­
sacyjny sukces, współpracO\\Tiik Radia Po­
zna1'iskicgo, przygolowuj.:icy si<: do wyslę­

pu w Operze Poznaóskiej i p. Poprirw­
!>ki, dclJiulujący 1enor: J'<iwal'Z:''szy ork.i~-
slra 1,ymfoniczua: ro. p. p. 

Dyr_vgh.it: p'. ~laćkowiuk: 
Dekoracje skomponował prof. Bal-

Poza tym u~łysrym_v jeden z najpic.:k-
nie,iszvcl1 ułwor(l\\ muzycznych, słynne. 

, .. he Yerum" ~foz:1rla. które ·w~·konti tak­
że ch(ir w liczbie około 100 śpiewaków 
pod dyr. p. :\faćkowiaka. 

P. Frdmer wykona kilka utwonJw so­
lowych, 111ia.i10w.icie dwie arie z ,.Judasza 
:\Iakal1ensza-- Haendla i jC'duą z „Eliasza'· 
}[cndelsolma. 

Prz:: forlepianie JJ. Baszyfiski. Forle­
pian dostarczyła f.•a Bclli11g" .Lesz.no. 

\\'ykonanil' tak \,·idkicgo, (izieł:l mno~ 
żliwi <,gronrn~· wy-siłek. każdego. czlo11ka 
Kola, •a szczt'gólnie dyr.ygl'11la. p ... :\h\ćko­
wial-,a, któr.,·--::~1l11zjannem i zapałem por­
wał śpiewaków do pracy. 

- \Vycz-yu Hola• śpi;:-w.u- ,.Choph1", z.a:słu­

gu_je na wielkir uznanie i po-pąrcie ze 
"lron_,. spokczt1ńslwa Zł' . ,,v9.;gędu na 
jego wartość- arłystycZIH! .i morału[!. 

Protektorat rnczy-l przyjąć_ K.s. pro}>. 
Dr. Abt. Calv (bchód •·przeznaczony je:;l 
na cek hn<lowy· l,;;ościo!a. 

Ceny b. t.Uski{' _od 1,:iO zł - .rn gr.~ 
S.ala lLllt•lu Pol;;kicgo. 

-e-

Komunalna Kasa Oszczętłnosci 

Leszno, 
Po,v. Lesi~iyi$~iego 

Marsz. J. Piłsudskiego' .7 
Rozwój instytucji oszcz~tlnościowy-ch, 

k16re z m:1łych wkładek cinfaczy. groma• 
dzą wielkie kapitały i w formie pożyczek 

odda_ją ,il' do· tózporządzcnia spokczi·1i- . 
sł wH - - jt'sl jednym z najhardzie.i wymo­
wo ,·eh dowo116w, co znaczy i jak wit'lc . . 
zdziała<· połral'i zorganizowana ::-J.mopomoc. 

st~puy sposób i przy pomocy danych bi­
Jans(')w_vch .za11oma(·. sic.: z działalnością lej 
po;i.y[('czne_j insłylu.cji. 

Zorganir,0w:mych. l,lisko siede.rn.• 1ysię­
c_v (>~zcz<;:d.r.a_jąc_vch zlożvło w formie wkła­

tlów n,,(1'zt:dno:;c-iow~·cli' oraz na rachunek 
hit·i'.:;cy ,wdll' sł.-urn w rok HJ3.'i hardzo 
JKl\Yażną kwo[~ ;; milionów 332 lys. zlo-
t~·cli. ' 

, życzyła d1a 2.591 potrzebujących 2 milio­
ny 918 ·tys. złotych. W tym miejscu zazna­
czył musimy, że Komunama Kasa jc~t bar­
dzo korzystnym źródłem kredytu. Od wy­
pożyczonych sum pobiera bowiem 7 i 
pół proc. 

Z zysków. jakie Kasa osiąga, tworzy 
się przede wszystkiem fundusze zasobo­
we. Pe-..vną ich część przeznacza się na 
ce1e społeczne. 

Fundusze zasolJowe Kasy sif:gaj.ą su­
my ca. 300 tys. złotych, czyli stano,v.i~ 
prawic 10 pr-Jc. kapitału wkładowego. 

Z CZf:".Ści Z\'!>ków pzeznacza Kasa pe­
·wne kw0t~· na filan!ropię. \V roku ubie­
głym np. wypraciln Kasa na cele pomocy 
dla lJezrobolnych. Fnndu~z Obrony Xa­
r.Jclo,vej, organizac_jP wyż-;zcj użyteczności 

pul>licznej iip. 3.200 zł. 

Powyższy i pobicżn.'· ohraz działalno­

ści i /;wiadrze11. jakie Komunalna Kasa 
Powiał u Leszezyń<;kiego daje spoleezeń­

~1,vu 1 .eszna i powialu do,vodzi, że sa­
mopomoc kredyto,Ya. zorganizowana pn:ez. 
tę instylucj<: - jcsl bardzo poważnym 

czynnikiem rozwoju życia gospodarczego. 

Kąkolewo budóje 
ponnik poległym powstańcom 

S!ar.micm tulcjsz;vch Powstańców, -
zrzl'Szonych w Zw. \Yetcranów Powstań 

~arod .. z,n,lano w czerwcu ub. r. zebra­
ni<' og(,ln<' orgauiz:1cyj lult'jszych. celem o­
lllÓ\Yi('i1ia -;pr2,y;-· budowy pomnika. \Yy­
l,rano wówcz:is Komilel budowy pomnika, 
złożony z około 20 osób ,vszystkich warstw 
spoleczn_,·eh - reprezentantów poszczegól­
n:,ch •il'ganizacyj miejscowych. 

:\liej!-.l'l" lllldowy pomnika obrano nad 
szosą ~,owawicś - Kąkolewo, gdzie pod­
ezas Powstania Wielkopolskiego pierwszy­
Kąkotrwiak dnia 10. 1. mrn kre,v swą prze­
lał. Zwłoki poległych powstańców spo­
cz~'wają w pięknym, wspólnym ~robow­
cu powsl:ti1czym 11a cmentarzu parafial-
nym. . . 

A.:zkolwlek widnieje len \\·idomy znak 
pD polc-glyeh obruócaeh - to Jednak Ko­
mi.~el ich!G p-0. linii projektoda,vców, gor­
li\\ie zują! ::.i<: sprawą budowy poninika, 
wychodząc z le~o założenia że· grobo\'\riec 
gdzie sp,H:zyw.a_ją zbielałe kości obrońców 
Ojczymy, Io miejsce spok~ji1, cichej ·modli­
tw~· o lepsze _jutro Polski - Io miejsce-, 
gdzit> wiec-znt'go ~nu ludziom przeszłości 

przrr_nvać sit; nie godzi. 

):alomiasl pomnik ku czci poległych 

poln1d-0wan:, na miejscu. gdzie kre'l-v pol­
ska - zicmit: polską zrosiła - ,kąd w 
marcu rn:t> r. pobrano przesiąkłą krwią. 

ziemię, hy wy,Y~'ższyć kopiec Pierwsze­
go Jlarszałka Pohki .Józefa Piłsudskiego -
laki pomnik, w takim miejscu - to hołd 

dla t_vch, <'O najdroższy sw6j skarb - ży­

ci-e - w ofierze dali - lu rnak zwycię­

stwa - granitowy drogowskaz dla mlo­
<lzicż_,. i prz_,·.,7.Jych pokolei1, Żt• .,1Iocą 

jesl B1';g. n celem Ojczyzna, .. 
;(a lakim Io m!ejscn godzi sie i póż~­

danem jesl, hy w~pólne ohchod:-· naro-
1 -Sze"o . . d. • • 
ij)•1v, - <' llZJl;lll 1a Z<i!>I ugu.1e praw Zl\l"H' (I- I 

tjj _~lef!;:ki,· nslos11nl,owanic się do le.i ak-

'.:-,·~Lt-nrntyeznu i rac-jonal11:1 form,\ lej 
samojiomoc~ · są i\.omun~lnc Kas_, Oszczc.:­
clno~ei. '\\':,;ród inslylueji J,ankC1w~-ch k!;l' 

L_vpu, jaki,· islni<'j,l w \\'iclkopolsce. a. spe-
:\limu tn,tlnych warunków :i:vciowvch dowc - hnu;.l' Jirzeprowadzać i UŚ\Vie-

ez.1· gospodarez,1'cl1. w klórvch ]l;clzie 1;1u- !ni<-. 
l ll-dn I · · · ra1 ego z pu lk6w :1 r!y t•ru g:trn 1zonu 
~ą.1 .' 1l\Vskie:.10 klórY w komplc<'ie wziął 

•l;_it " ' • 
~:··. W imprezie ._.\Jorwilau w piosrn-
~t · 11 ::\(tsyfa_jąc sprawozdanil'. zaopalrzo-
01;,.JJ,,<lph::11ni prawi(" call'go grona PP. 
i~ P~6"·, l'ncloficl'r6"· i Ji:anonicrów pul-

c_ial11i, na il'n·niv rad10doiq!o pogr~mieza, 
jedno z pi(·1·wszyd1 i 1wjpow.Jżniejsz~·ch 

1 mit>_isc z,1_jn1t1_jt' l~ imunalna 1,;a,:1 ():..zcr.c.:­
rl110.~ci. 1' nwia 11 Ll",zcz~·i'1-;kkgo. dla klórl'j 
rok rn:;,; 1,y[ ('zlcrdzie-;t_,·m ,-,iódmym ....J. ko­
ll'i okn•~•·n1 ni(•Z\\': kit' O\\'Ol'lll'.i JJl'al':). 

\\ ar'o. w moż]i\\ i<' najiiardzit'.i prz~ -

sz,, CZl>lo s.i,ga(· po zloż;n~' n~ czarną , Odslonic_cit· pomnika Jll'O_ieklowaue jest, 
gocl,:int: '.(rnsz. 11owe \\'klad;v _słalc przyl,y- na niL•dzidt:, dnia 2. maja br. po południu. 
wa_i:t. Za ealy uhiPgly omawia.ny rok wzru- L'pra~rn ,.,i,: poszczególne organizacje 
~1" <llH' o przeszło hvicn' mili•;)l)a zlolych. ziemi ll'~zez\'Jbkie.i o nie urządzanie 'llli.,., 

Z l,apU:\l{rn przez Kas(.'. Zl'hrauyeh· ko- dniu I.nu żadn_n·h imprez. 
rJ.~·..,1a ;wznle w;;z_n,tkkm rolnicl,,:o. któ- Dalsze szC'zC'góly tej uroczy:,lości po,, 

ft'lllll ll(l;dt'J:1110 1.12\l pożyczek 1ia · sumQ dane lH'dą JJ<lin~ej. Komitet. .., 

,, 
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Kronika · dnia ~::::~:= 
I N2e· 
I marca 

Dalh Dadchodzit - Zakupi.~ .. n.a.jtaniej de 

Inwestycji wszelm gwa.rantoW1ana 
Wielaknoc Jana Kap. 

artykuły tec~~e i laboratoryjne: Zachód słońca g. 18,00 

WscMd słońca g. 5,22 

Wschód księż. g. 20,34 

Zachód księż. g. 5,46 

taśmy i płyty uszczelniające, 
ar11l8.turę~ szkła wodoskazowe, 
filP'.J.ometi-y etc. - w fir:mie 

„OMNIA" - Mieczysław Górecki 
1..-Mzno (Wlkp.) - Le.szezyńskfeh 31. 

~~,,..;;:.~~~~~...::~,-,...;:~:y-.-,..~~ 

Zdrowych i Wesołych Swiqt 
Swoim Szan. Abonentom, Czytenlik_om, Współpracownikom 
i Sympatykom 

życ 

WYDAWNICWO „GŁOSU"! 

Cale sportowe Leszno _ 
stawi się w drugie święto na boisku Sokola 

hasło jest nakazem chwili. · Dla dodania otuchy naszym stawią 5'.~ 

,,W zdrowym ciele, zdrowy duch" -1 koła". 

W. drugie ~więlo. Wielkan?cne. z1'.1ierzą wszyscy zwolennicy spox:tu w ~omple:1~ 

swe siły na zrcloneJ murawie dwaJ sta- w 2. święto o godz. 16-e.J na boisku; ,,~o 
rzy rywale: ,,Unia" - Kościan i „So- kola", gdzie· będą świadkami emocjoilUJ'l~ 
kół" Leszno. Chcąc godnie bronić barw cej gry. · · . . ,., , 
swych i rzesze swych zwolenników za- Zalem: ,,'Wszyscy w 2-gie święto· 0 ' 

dowolić, wyslf:pu_ją obie drużyny w uaj- godz. 16-tej na boisko „Sokoła". 
silniejszym swym składzie na boisku „So-

Kącik Ha~cerski · 
,1'fianowania starszyzny. Druh N a­

•czelnik Harcerzy decyzją swą z dnia 
18 lutego 1937 r. zamianował harc­
mistrzem Druha prof. Swiętkowiaka 
Leona, drużynowego 12 drużyny har­
cerzy im. Władysława Jagiełły w Lesz­
nie. Podhar,cmislrzem Druha Migdale­
wi-cza Stefana, b. redaktora mies. harc. 
,,Czuwaj" i i. Referenta drużyn har-

br. na placu ćwiczeń WyciążkoW~--: 
Próbę przepi·o,vadza Komisja druz~n~ 
gimnazjalnej. Zgłoszenia przyjmUJC 
drużynowy Dh. Henryk Weyna. . . 

~~ 
I) .Jeszc'.'-e raz przypominamy wszy­

slkim o „Wesołym wieczorze" Kal. S.low. 
:iilodzieży :\Ięskiej, oddz. Leszno. N a po­
wyższy „Wieczór", klóry się odbędzie 29. 
bm. (2 Swięto Wielkiejnocy) zaprasza K: 

. cerzy Komendy Hufca. Druhom In­
,struktorom 'życzymy pomyślnej ,pracy 
w harcerstwie. 

Druhom ·l)rużynowym, p,rzypoJJJJ·· 
na się o lermini:tch związanych ze 
zgloc;zeniem obozów i kolonij na okr~'> 
wakacyj. Zgłoszenia po terminie ni~ 
będą mogły być uwzględnione z u_ 
wagi na prace organiz:1cyjnc ko~c:; ~ 
lracy_j, klóre odbędą się z okazJI ~J 

lecia Harcerstwa Wielkopolskiego .. 

hESZilO --
WiadClmości kościelne 

W pierwsze i drugie święto śpiewa 
,cbór kościelny na sumie. Xa innych 
Mszach św. śpiewamy „Chrystus zmar­
twychwstan jest'' - ,,Wesoły nam dzień 
dziś nastał", a po Komunii św. ,,\Vesel się 

Kró1owo mila". 

Przed pierwszym piątkiem, w środę 
spowiedź młodzieży szkolnej od 5- 7 po 
poł., w czwartek od 5 po poł. począwszy 

dla s tarszych, w czwartek od godz. 8-9 
godzina święta. W pierwszy piątek, jak 
odtąd we wszystkie pierwsze piątki, wy­
stawienie ~ajśw. Sakramentu od godz. 6 
aż do ostatniej ~Iszy św. o godz. 8,30. 

W niedzielę przewodnią po sumie ze­
branie Kat. Slow. :\Iężów w Domu Kato­
t.ickim, a po nieszporach zebranie żywe­
go różaii.ca matek. Przemówienie stanowe 
:wygłos.i KS. proboszcz. 

I) Xajpierw wtajemniczeni, później za­
prosu·ni, a obecnie już wszyscy nieomal 
~nó·whi, :ie ... _jeszcze tylko siedem dni, a 
.już, że ,.to·· będzie poraz pierwszy, że 
dekoracje art. malarza Wasile\vskiego, że 
orkiestr;, l~ toalety, że wszystko, co się 
3. kwietnia na pier.wszym reprczenlacy j­
nym balu oficerów rezerwy w Hotelu Pol­
skim ,.naj.dzie będzie naprawdę, ale Io 

naprawdt; piękne. 

l) Kółko Rolnicze Leszno. Zebranie 
miesięczn~ odbędzie się w drugie święto 
dnia 2!J. hm. o go.dz. 12 w sali p. Ilskiej 
w Li;sznic. O liczny udział prosi Zarzą,d. 

I) Kurkowe Bractwo Strzeleckie w Le­
sznie. \V poniedziałek, 29 i we wtorek 30. 
bm. od godz 14-Lej strzelanie o legat bata 
.Józefa K untzego, połączone ze strzelaniem 
towarzyskiem o nagrody dla członków i 
Szan. Gości. O liczny udział w strzela-
niu prosi Zarzą,d. 

ł) Wieczór towarzyski (dancing) urzą,­
dza „Sokół„ Oddział Piłki nożnej w 2 
święto Wielkanocy o godz. Hl w S.okolni. 
Kto chce spędzić w gronie sportowców kil-
1,:a miłvch chwil, niech spieszy w 2-gie 
świ~to ·do .~okolni :mała salka). 

S. NI. m. Początek o 19,30 (,vpół do ósmej). 
Dla dzieci i młodzieży o godz. 3 próba 
generalna. W programie: tańce, śpiewy, 

sztuczki teatralne itd. 
Po wieczornym przedstawieniu zaba­

wa taneczna, tylko za zaproszeniami. 

Kalendarzyk zebrań 
k) KS:\ł. m. Druhowie biont gremial­

ny udział w adoracji u Grobu, dziś w w. 
sobotę od 7-8-mej w.ieczorcm 

Zaborowo . . 
zo) Przedstawienie amatorskie. W 2-gic 

Swięto Wielkanocne o godz. 7 ,viecz. wy­
stawia Ochotn. Straż. Pożarna w Zaboro­
wie w sali p. Sędłaka, arcywesołą kome­
dię Al. hr. Fredry p. l.: ,,Gwałtu, co się 

dzieje!'' 
Niez\vyklc komiczne· przygody boha­

terek sztuki, które... utworzyły rzeczypo­
spolilą Osiecką i opanov,mly rządy - roz­
śmieszą wszystkich do łez. Pociechę znaj­
dzie w niej „ciemiężony" ród męski, klóry 
okażał się w ciężkich terminach niezastą­

piony. Zuchwałe niewiasty, lak długo rZl\­
dzily, aż nie pojawił się nieprzyjaciel. -
Wówczas dopiero zozumialy, że cięfar wła­

dzy jest zbyt niebezpieczny: trzeba chwy­
cie za kord i iść na wojnę. Tego, jako 
że były... rozumne, wolały unikną<:, lo 
leż powróciły ochoczo do swej roli ... do­
mowego zwierzątka. 

Sztuka Fredry skrzy się wybornym 
staropolskim humorem. Klo przyjdzie, -
nie pożałuje. - Część czystego zysku prze­
znacza si~ na budowę nowego kościoła 

w· Lesznie. 
Generalna próba dziś, w W. Sobolę, 

o godz•. 6 wiecz. Vlstęp dla dzieci 10 gr. 
A więc całe Zaborowo o godz. 7 spoty­

ka się w 2-gie świ~to w sali p. Sędłaka. 

Po prz_edstawieniu zabawa taneczna. 

FOTOGRAF 
NoW!BeZ~9illl łet~allę i wszt.lki.e prace 

amatorskie wyk.o,nuje szybko, tanio i do.. 
brze FiallD - Albia Fl!fifer, l,enin, ul,. 
Marn. Piaudr,;kiA-.ao 13. I 

30 marca br. godz. Urz~cl. Ko­
mendy Hufca lHarccrzy od 15-cj d'o 18-
tej w „Ośrodlm Harcerstwa" ul. żwir­
ki i Wigury. 

Próba na stopiei1 wywiad.owcy od­
będzie się w środ~ dnia 31 marca 

Mieszkanie komfortowe 
3 pokoiowe z przynależnościami -
z centralnym ogrzewaniem na 111. p. 
w Rynku, od 1. IV. 37 do wynajec,ia 
Zgłosz. J. Rybacki, Leszno, Rynek:33 

r- Oratorium ' 

~,n Marn~trawn, 
I na rzecz budowy I 

• nowego kościoła 

· dnia 6-110 . kwietnia br. 
\:.sali HOTELU PO~SKJE~ 

W środę, 24. bm. w1ecz. o g. 6 

zgubiono 
srebrny zegmek damski, w skórzanej 
branzoletce, 45-letnia pamiątka I. Kom. 
św. Uprasza się o oddanie za wyna• 
grodz. do eksp. Głosu. 

Willa 
przy ul. 17 StyczRia 14 - składająca 
sie z 2-ch mieszkań, a 3 pokoje i kuch· 
ma od 1 kwietnia lub później w 
całoici lub c•ęściowo do wydzierź:a· 
wienia. Informacje •dzieli: E. Meyer, 
Leszno, ul. M. J. Piłsudskiego 29. 

od 

· · Mieszkanie 
2 pokoje z kuchnią 

1. 4. rb. do wynajęcia. Leszno, 
Rynek 10, Il. 

życzenia. Wszystkim Przvjacio· 
łom, Sympatykom, Óruhom I11Śtr~k1~: _ 
rom, Drużynowym, Harcerzom ~, 
chom ·życzymy ,;·wesołych świąt'· 

Czuwaj! . 
Kom. Hufca Harcerzy w Les~· 

ii11Ullllllllllllllllllllfllllllllli1111111111tllllNni111u111t1Ullllll!llllllllllfllllllllllnll!łllłlltllllll! 

WPsolego Alleluja! 
życzę moim Klientom 

!an Michniewki 
SpeJytor 

Le:,zno, pl. Kościuszki nr. 2, telefon J9. 
IHłHIIIIIIIIIHIHIIHlffllllllllllllHHIIIHllłUIHIIIIUIIRllHlllllllllll!lllllnlllllll!IUlll~1 

Służąca 
Olejniciak, potrzc\ma od l. 4. 37. 

Leszno, Lipowa 79. 
"""-!''!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!'!!~~!!!!!!!!~!!!!!!'!!=~!!!!!!!!~-~ 

Mieszkanie· . 
3 pokoje z ~uc~•~~: 

i przedpokojem, od I ·go kw1etn 1~ · 

solidnych lokatorów, do wynajęcilł• ie~· 
Gdzie? wskaże eksp. Głosu w Le9ill _..,,,,., 
Sy,rnalura Km. Jl. - i'il!lj:l,i. ,,.

1
, 

... :o, • J)'.14)~\ t 

Obwieszczenie o lfoytacji ruebO_ ,~-­
Komornik Sądu c;rodzkiego w Lt•szrue_ ,,, 
wiru JJ. Józef Duhis, maJący kancel~·ie

2
rt, 

Lcsznil', ul. Hvnek Nr. 2.5, ua podstaWl~g(iO' 
11()2 k. p. c. }Joda,ie do publirznc.i -'~i-11 
mości, że dnia 31. marca 1937. l'. o go re'' 
w Zahorowie Dwór odh<;:dzic się 1-sza ~,1;1, 

Lacja ruchomości J1ależących do ur. d~iW 
dyslawa i Joanny \Ven<llandów, s~I~ p0' 
cych się z mebli, uywanów, obrazo'~ t,e'' 
sózek itp. oraz bezposrednio poteOl 011ct' 
sznie ni. l(ome1iskiego 13 licylacja P\ 110 

na 1 skrzydta ,.Ecke", oszacowan:f~ 1110-
'!'J !ączml sum<: 8.000 zł. llnchon10s . ,jsctl 

żna oglądnt'· w uniu licytac_ji w inJt · 

czasie w~·żrj oznaczon:nn. 

Doia 20. man·a rn:n r. 

(-) Duhis, komorni!•• 

-t 
Zmarła członkini z róży I. śp. 

Ogród 3 letni ■ . 4 

z placem-bodowi.. NOWO OTWARCIE I e·, 

~ 

Zofia Polczyk6wna 
Pogrzeb odbędzie się w nied~ielę, d~ .. 28_ bm. 

o- godz. 4-tej po południu, z szpitala m1eJsk1ego'. 
O liczny udział członkin w pogrzebie pros1 

Zarząd Bractwa Żywego Róż~ńca Panien w Lesznie 

• 
Dziewczyna 
po.l'ządna~ uczciwa z w_ła· 
sną pościelą do wszelk1ch 

ac domowych może się 
prł .. 
.zg osie. Ś 

J..ud wiczak, migi el 

Kupię 3 centnary czer· 
wonych rychłych 

ziemniaków 
(zwanych „amerykanki"). 
Zgłoszenia z podaniem 

ceny : F. Całka, Leszno, 
Przemysłowa 23. 

i opłoto~ anicm w d1delni- Szan. Społeczeństwu miasta Leszna i okolicy najuP;~ie 
cy za Akwawitem - zaraz miej komunikuję, ie dnia 30 bm., otwieram W Les 
na sprzedaż. Adres wsk~- przy ullcy Osieckiej 5. 
że eksp. Głosu w Leszme 

Dobrze polecona, samotna 

posługaczka 
poszukuje pokoju skrom­
nie umelitlowanego Jl.ez po­
ścieli, za posługę. Zgłosz. 
piśm. do eksped. Głosu w 
Lesznie - pod lit. .,8. R." • 

Skład Roweró-. 
ob' 

Staraniem moim będzie Szanowną Klientelę za~r:bO' 
towarem najlepszej jakeści i przyrzekam rzetelną 1 : 7ZI 
wą obsługę. - (Warsztat reperacyjny nadal Osiec 

9 

Z poważaniem 

W. BOROWIAK. -

1'-
• t· 
\, 
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~loinent l t · z ·~ I 1 
1
. oc czy ywarna prze?: p. wars·. Lara te u•etu o zaniknręciu s(:',;jL ~a 
cl•\\'ach rządowych p. premier gen. Składkowskiego w otoczcuiu rząd u \V związku z ko1'1czącą siG z,yycz:1,iną sesją oc!lJyło się u niar,;zai h:a Sena i u 

Alcl;:saudra Pryslora przyjęcie, ,,. klórym wziął udzi::tl mrsz. Rydz-Smigly. 

).:'. -' 

·_,
1
:'.'\k z kaplić~..'.' p.nl'skicJ· \Y hazylicc lo ·, !,111skif'j w Loreto. dzieło mahffza 
'!\,i- (' . J , • k . . l .,_ 'l P l l . · a. _,;i,tti. przedsta,via apoll''JZ' . .\l donny Lorctańs ·icJ. p rn hl'0 . ') s CT. 

Xajwi.-:cksrn slacJa l{•!ewizyJna 1H1• ·\Vy&tawie.i ś"Yiałc;we_j w Paryżu o 30 kilo-­
walach mocy zmontowana zostanie u stóp ·wieży Ejffla. 

\\ 8-ma · ,cznict ?--(illlll ;11.:rsz. Foclrn. 1·•lh~·in 
,; , 'lt( 1·, :,11·., 'e,.-o lr l,1''1''· \•; s1w('1alll\m c;r,ll1ow-
"'ll • , ,1.\. -., ._ , • . I 

n:. \\ ;,J1i, s iunYm w l,np!ie? św .. \ml,ro:,:~•c2,o w 
J;, ~--i„i<' T 1wa!id(,w \\ Par.da. 

wi k1'i;..kic miały szezt'!:!'<'iln<: zastosow~mie­
w niedzi<'l<: palm'n,,·ą. 
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..... -. 
Oszczędności składane łĄ 

• • A • • ~ • ••• - "'• ~ 

'i.' 
,,1 ., 

i' 1) w Miejskiej. K. K. O.i 
służą Tobie i podnoszą dobrobyt 
obywatelstwa naszego miasta I Miejska Komunalna Kasa Oszczędności w Lesznie.· 

'8ACZNOłćl 
_,_ 10 % RA:aATU 10 % ---------·-----·~ 

!Na święta i UWAGA! 

„Ruch To arow ,, 
LESZNO, TELEFON 281. 

Właściciel: 

j. Kleczyński & Trzęsowsh.i . Leszno Leszczyńs~kh 23 
ee rt 1MI _,_._.'" m,;□1 1111 ....:,Telefon nr. 28!. 

Kon1.:e~jonowane przedsiębiorstwo przewo2n towarów. 

Uskutecznia przewóz: mebli, towarów wszelkiego rodzaju pelnoła­
dunki drobnicowe, zaliczeniowe oraz pozamiejscowe przeprowad,ki. 

TANIO •• •• 
·································~········· .. ····••11••·••1t••· ••••••••••••••••••••••••••••••••••• .............. . 

Od dnia 19. bm. kursuje na Hnii LESZNO - P{)ZNAŃ 
Pr z y j mu j e zlecenia do wszystkich miejscowości : 

GDYNIA - TORUŃ - BYDGOSZCZ - WARSZAWA - iÓDŹ - KATOWICE 

I 
I 

Stenograf ii pQlskiej - niemieckiej 

Techniki rek amy 
1 Dziewczyna 

polecam I 
wina W(;\slerskie . 

hiszpańskie i 
reńskie ~ 
Sutemes i t, d. 
Winniaki 
Lytmówki 
Likiery 
Bonekamp 

oraz dobrze pielęgnowar:e 

plwa 
Grodziskie 
Junkego 
Ostrowskie 
Leszczyńskie 
Okocimskie 

f-a 

Bolesław liski 
LESZNO9 Rynek 371 
RESTAURACJA 

------------
Służąca 

kaHgrafii • literni<:twa (ws:z-,lbcb odm;an pisma i 
druku) • dclrnrowania okien wystawowych itd. itd. 

P,. • sy•tcmern 10•palcowym 

poza szkolna do dzieci -
potrzebna. - Zgłoszenia: 
Leszno, Plac Dr. Metziga z gotowaniem, czysta, do-
-4, mieszkanie 6. brze opłacona, od !·go lub 

15iłlH8 ffli15JJftft metodą Znanieckiego • uc:zr 

A.. 

Odpisy 

ZN"AN"IEC~I 
zaprzy•iężony biegły sąd,owy 
Leszu o - Wlkp. ul. M. J. Piłsudskiego 9, m. 5 
Telefon 147. Sh. poczt. nr. 60. 

maszynowe - powielanie fachowo - sz-ybko - tanio. 

-----·· 15 kwietna potrzel-i'rrn. Zgl. 

Jaj.ka w eksp. ,.Głosu" Wolsztyn 
ulica B,ała Góra 24. 

indycze (Marnmutz), kacze Mieszkanie 
(Peking), kurze (Wyandot- 3 pokoje z kuchn;ąl 

■■■■■■■■■■I■■■■■■■■■■ t;s), perlic:e oddaje pazienką -- do wyraęcia. 
: Odtąd ma stale na składzie : MaJęłn. Morkow1ce Leszno, Osiecka ,59 

• naftę : Mieszkanie Mieszk:anie · ! kryształ prymusowy : 3 pokoje z kuchnią 
• .,Nobla11 

• słoneczn~, ~az, elektryk~: I z loalkonem, odświeżone, 
specjalność cło p ry na us ów do wynaJęc1a. W1adomosc jod zaraz do wynajęcia. 

B i lamp._ spirytus s"arżony •. Leszno, ulica Dąbrowskie-i Leszno - Plac Dr. Me-

1 
■ D go 11, m. 3, u gospodarza. tziga.-nr.. I. mydła i proszki do prania -
■ tanio poleca li 1 ................................................................ ~ • ...-:-•.-.•..-e• ......................... . 

: Antoni Bolewski, Wolsztyn : ł Przeprowadziłem się i 
■ ulica Biała Góra - nr. 24., ■ • ! 
• Skład tow. kolonlalnych , pl~mlennych. • i na ul. Marsz. Piłsudskiego 2 ! 
••••••••••••••••• .. ••• 1 · A. GROCH.OLS Kl i 

słoneczne· 

• 1osna -- lato 
. o· 

W cenach konkurencyjnych i w naJ11\ 
dniejszych mater,ałach i dobrego kro) 
kup,Ć możn:.. tylko u --

.Hadiop1°0 
~iedziela, 28. nrnrca, ,1:i, , nor:J11, 

Warszawa - 8 00 \.udvc1a , , ·011 . . ( , • .., ' ]·11sCI 
!J,00 Transmisj:i 11abożPi1stwa ;'. '.M iU' 

św. Krzyża w Warszawie. 10,30 )J,;J,,:·:rr 
slrumenlalna, 12,03 ,,,vcsolcgo j.ajk~ d?i!ci 
wia świq,lcczna. 14,15 .\udycja 01\. 1;J' 
pt „Cygaf1ski mazurek". 1-!,35 Pola '\,;i,' 
pela Ludowa. 15,35 Sluchowis_ko: c/1 ,, 

sław·' - Bro!lzil'lskiego, 16,15 h 011
~ 111d)' 

lislów. 17,L5 :'l[uzylrn 1::rneczna. 1!l,O~; cvól 
c·1a. z cyklu: Sl\'nni clvrvuenci''. 20, ·.,.,., 

' • " ,, . ,1 b ' , cJ· Jl 
Dana. 20,30 „Kuranly staros,~ic 

0
; }!' 

,,Pan Komarzcwski w piekw·, 21,_ \{JJzi' 

cerskość wieśniacza·' - opera. 22,3·1 
· 

ka la11eczna. · 
Poniedziałek, 29. DJarca. ..

1
Jl11J, 

. poi• 
Wacszaw::t. - 8,00 Audyc,1a ,l'ofl• 

D,0O ransmisja nahożei'islwa ie L ,,JJ/:iO) 

12,O:l P~ra~ck mu~~cwy. H,3-'>, ,,D~:' tł.,~ 
kogul 1 pisane JaJko'· - gawe , 1,,o~ 

S. , 1· · , ocle"'11 .. ;a .. n11gus na \Jcparow1c - - w !JO'''I' 
ski. Hi 00 :\Iuzvka polska, Hi 30 s1uc I• prl) 
.. Panna mężatką'·. 17,00 Porh,v1ect0

1
q:ffr ' ., ' . , re" , u 

mitrofonie. rn,10 Reylacje proz?- l;.: ~1.1: 
do Londynu „Dyn2:us'·, 20,00 PIY · 111"!;! 

v · za · 1 
lledlal skrzypcowy. 21,15 „PJyla · , ~-!> 

Wtorek, 30. marca. 0r;lli" 'li~ 
.\Varszawa, - u,30 Audycya - ~,l1il 1.tf ta 

12,03 L11dowt, IHllCC polskie. 1.,,1J __ ,spJJ rot 
l (. "O Z ' l I · ' I ' V Jv 1 · 1,,.) ,espo manc ol u Hs o, ,, }Zo' ·, 
17,00 „Dni powszednie państwa, (/ ' 
skich". 17,15 Koncert kamcraJJJ~~11 rr 
Przcm. Woj. Haczkiewicia (TY<l:

1 
1vj1:1) 

pagandy Pornorz:.t;'. l!J,00 „DY~1;'.~p ~ 
.,Czy wykszlalcona młodzież WJ _J ,p 11, 
winna wraca<: na wieś". 19,00 ;,.ruit,1c1-•1

~ 
sJUC 'ił ka. 20,00 Rozmowa muzyka ze 

1 
()'.) ,,, 

radia. 20,l.) Chóp· pomorskie- 2 'la,,.,~i 
.1 Zł' ./ 

ly muzyc:rnc." 21,45 Płyty d~~ l~11rl'1 

22.20 Szkic lileracl;i. 22 ;15 Muzy ha , 

Ogl oszenia w Głosie są skuteczne i ...................................... ~~-~~-~~-~~~--=-~:~~.:J 1 

;::::::::::::::::::::::::::::::::::.,•=•·-n::::::::::::::,,:m:::::.:.,:_:. ::::.l?tftMWf::.::.::,.:n:,.,: ... :, ... ,-•• ,•.i.l·•-::u:.: .. ,•-:::::::.::::::::::::,:.1111•---=====::::::::::;;;;: .. ~-
KinO Pałace - Leszno W niedzielę, !~!i~;~!rą:;;: ~;:~ •• :a-,I. święto) Kino Pałace .- Lest~~ 
OGOLNA RADOŚCI Ulubienica wszystkich mło~yc~ i stary_c~ -. Najmi_lsza gwiazdka srebrnego ekranu OGOLNY ZACHW ,, 

Schirley Temple s:2}~::~·l:=;~::;{:~;:~ ,,Moja Gwiazdeczka_ 
Rozkoszna "Schirl~yka" zagrała tym razem najlepszą rolę w swym Życiu. Wszelka reklama zbyteczna. Początek seansów w święta o godz. 3, 5, 7 i 

9 ______________ _:::::::.~ 

Kinoteatr Hotel Polski - Leszno W pierwsze święto początek o godzini& 2, 4, 6, i 8-m<'!j wieczorem. W drugie święto' 
tylko o godzinie 2-giej i 4-tej po południu ~ poraz ostatni. -- wesoła operetka 1, 

FLI EM FL M DZIEWCZE 
elm eu W roli głównei -

genialny tragik f 
CONRAD VE I O 

W drugie święto od godziny 6-tej popoł'udniu Wielka Premiera - Nieśmiertelne arcydzieło m· ,• 1 
Fryderyka SCHI_~LER~. Bochaterskie dz!eje na~odu_ wyzwalając~g? się z niewoli najeżdcy. 1

}, J 
Walkę O wolnosc ukaz• Wam film, W ktorym UJrzyc1e własne dz1eJe - pod tytułem .... n 

-■fflllll'WPI a ew ~-XIE •n dMtful-lillllTZ -~ -------------------

d 
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FARBY - LAKIERY - POKOSTY 
wazelkich rodzai stawnych firm krajowych - NITROPOLITURY, 
SZELAKI - LAKIĘRY powozowe, samochodowe, meblowe, po, 
dłogowe, SZPACHLOWKI - KLEJE - SZABLONY - SZCZOTKI 

malarskie - PENDZLE w wielkim wyborze poleca 

Skład Farb - Leszno, ul. Wolności 23 
• 

0DBIORNIICI 
,.Kosmos·· I MATERIAŁY NA UBRANIA 
TeMunken 

Prems 

Echo 

... modnych t, 
1 :.= w o 

deseniach 
ci. 

i Sł, • 
~ prnna gatun- ! 
N li;" 

{Il kach i: 
~ • • ... 

Ił 

o ., 
p OLECA a: 

=-- • 

i War M. Przybylski 
LESZNO --

poleca 
ul.2f _:.J Piłsudskiego 50. 

f-a Hs WOJCIECHOWSKI TAPETY 
Leszno, ul. Wolności 19. ocl 68 gr - liatwy. papier 

pakowy, rautowy, perga• 
Pożyczki inwestycyjne liczę lOO na 100. minowy, tealetowy, karto-
Pożyczki lconsohdacyjne 85 na 100. •J• towary galanteryjne. 

'~BAZAR" Długoterminowe spłaty 
.,, właić.: PAWEŁ ABJ 

l~ - _ ------·----·- · Leszno, J. Piltudskiego 3. ..... . 

Poszukuję miejsca 

dla sieroty 
najchętniej jako 

uczeń piekarski 
Zgło,z, pod „Sierota" do 

eksp. Głosu" w Lesznie. 

Otwierajcie szaty ! 
Przeglądajcie 

garderob~ ! 
Najlepiej 

odzież 
wiosenną 
czyści chemicznie i farbuje 

Barma-Kalamai1li 
Leszno 

~ Piłsudskiego 5:;J 
ł lJ\\T ........... .,... ............. ~•.,....•~•.,_..•..,..•----•....,.•~•..,.••4•~o~•...,. I ■■-----•--•------~-•,-U 

11!111, ! AGĄ! Wykonujemy piervnzorzędnie NOWOŚĆ • Wykwintne !-]~7. ......... - . . 

:i::. i TRWAŁĄ ONDULACJĘ ł Drzewa W11tób Zakładów „Pc~il" Polska Spółka Akcyjn.a; BJ.~ 

)'I' j "' !!•inowazym syatemem parowym (bez elektryczności} i O W_ 0 CO w_e p ŁASZ,CZE I ==_a11iiirnii1iii1111111111111m11111111111111111illlll!illllllKlllllllllllllllllllllll!llll!Hllllltt_llllHUIIIIIIIIHill!lltl!HIIIHKHlllllllł!lflll~=I,.=• 
,::; , O w SalQnie ł'rpjerskim j 

,,, '--~~- Kow,;,lski - Leszno, M. Piłsudskiego 30 i ~;:.~r Jet;!~~;; L AT o w E I TBBE f 1/NG~o w Ll.f/N/N I 
'._1_i:,,; ~1 .... k.:--:,~ ·w--·-y·-~·-ó·r ..... M_. ..... E.-·-B·~L·-·,-·=-,:-:=: :~:t:1::e,"1=~:::~ podług najnowszych i · poleca 'Ska eszno i 

O~d~bne, wysokie_ 1 żurnali _ poleca w § I 
_n:'' na składzie od najskromniejszych r;~::6gża~~~kima1te wielkim wyborze - ; pianina i Jorlepiany I 
11
zi' do najwykwintniejszych p o l e C a M Przybylsk1· ~ <,;::tr.dpl:ts::;;;e:riar:;,c~ze~::; I 

Ceny nisk1'e - Wykonanie pierwszorz-·dne. B. Kahl, szkółka dr-zew • ~= ~--• .. i l. d. po najniższych fabry-Bron . Bartoszk·1ew·1cz' Leszno, Dąbrowskiego 9. Leszne, M. Piłsudskie10 SO I icZnSJch cenach i na niezwykle I 
Specjalny Magazyn odzieży ~ dogodnych. warunkach spłaty - ~ 

ftynek 25 mistrz stolarski. Rynek 25 i artykułów m~skich. g _ Zamiana używanych instrumentów====~ I 
Polecam TRUMNY N,~ti::. ~•;?::n:C:t• Skład sukna i podszewek ~llllllllilillllllllllllllllllllll!llllllllllllll!IIIIIUl!lllllllłmhill!IIIIIIIIIIIIHIIIIINłllUłUIIIIIIMUIIIHIIHIHIIIIIIIIIIIHlllllllllll# 

~~~~~~~~~~~~~----- Józef Górecki. 2 parcele 
l d • k I Leszno. TeL 68„ epszy om mJ esz a ny Sprxedaz waronowa, r, ar ładnie przy mieście poło-

towna i butelkowa. Żone od południa przy ul. 
2•1>iętr 15 k . k I' • l k , • · .GÓREWIN• do nabycia. )Konopnickiej zaraz korzy-
'lii\tt owy, po 01, ana 1zaqa, e e trycznosc 1 ga'Z, w każcł1m air.ładzie epoż stnie sprzeda. 

11c, ~~ll)1•0ś~i 16,000 RM.,.- w (?berhau~e.n (Niemcy) -
,Ji ~ en1ę na dom teJ sameJ wartosc 1 w Polsce. - _____ ..;;..;..;;...;;;..;;;.. Bliige, uL Głogowska 32 
,,.i' ~fia do obejrzenia. Zglosz. Leszno, Rynek 14. • •••••••••••••••••••• ::~ ,=~~• 1 Firma I 
1 Duży wybórwnowościach I Zyemnnt Stachowiak • 
l materjaly wełniane -- bawełniane - • I 
; :!:';:7.•· .~.~'.':!:'; :r!'!';!:t~•::;-I Leszno, U::!i~c~ryela Narutowicza 80 i 
; ~f Dnnleln~ Leszno, Rvnek 11 • i na s!~!~am!:i.~~.~~~,! ; 

Instalacja światła i siły 
naprawa silników elektrycz„ aparatów 
radiow„ch i wszelkie prace w zak:re• 
elektrotechniki wchodzące • wykonuje 

JOZEF BOROWIAK 
mistrz elel<tro-inetalacyjny 

LESZNO,' lllica Marszałka Piłsudskiego 43, L 
vis a vis Kawiarni Centralnej.) 

NA święta 

PIW.A Ostrowskie 
znane z dolnej jakości stale na składzie 
KRYSZTAŁ - KOŻLAK - PORTER 

Składnica Piw Ostrowskich 
Leszno, ulica W sthowska 1 

Telefon 203. 
I, • ubrania według najnowszych mo- • 

Jl\omitet Budowy Kościoła •• ~f:t!h~A:~;k~ły ~:~:.nl:kyt~~ •• Mieszkania Szofer-
11o Pp pelusze, koszule, krawaty~ stale na 
~ . Rolników pow. leszcz:,ńskiego e składzie w wielkinr wybG;ł'ze, - • 2 pokoje z kuchnią mechan1·k 
llli!~~zejmą zwraca się preśbą O łaskawą zwózkę ka- • ?WR~CAM UWAGĘ,. źe moją stałą dewizą • • l k . k h . 
~ilk 1 Przydatnych do budowli. Kamiem potr:zeba • Jest mska ~ena, dobra .1 m~telna obsługa - • I po OJ. Z OC nią poszukuje posady. Zgłosz. 

a set wozów, więc każcły wóz jest wdzięcznie - • 1 zadowolenie klienta. • do wynajęcia. Leszno, ~l piśmienne do eksp. Głosu 
::--,..__ ______ P_rz_yi_·ę-ty_. ________ ._._._._._._,. ~~~-·-·-·-·-·-·-·-·-·-•-:,_w_i_ęt_o_kr_zy_s_ka_8_. ___ w_L_es_z_ni_e_p_o_d_"_D_. _2_5._" _ 

~--□ t a &&MSW,::1--MfA IMA 

Zakład pogrzebowy t LE s z N o t I 
dekoracja bezpłatna - ulica Osie,cka nr. 7 _!J najwit:kszy wyb6r 

Załatwiam wszelkie formalności pogrzebowe 
TRUMNY 
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-- ... 
BILANS 

Komunalnej Kasy Oszcz-:dności Pow. Leszczyńskiego 
w Lesznie 

Wiosna , 
w no\vym płaszczu e 

ST AN CZYNNY (Aktywa) na dzień 31 grudnia 193& r. ST AN BIERNY (Pasywa) Polecamy z ostatnich przysyłek -

~=========~==~-~===~=====~==~ 
I zł Ig, 

Płaszcze damskie L. 
P• 

2 

3 

4 

5 

6 

7 

8 

9 

10 

11 

12 

1'3 

14 

15 

\li y s z: c z e g ó l n i e n i e 
zł Igr 

Kasa (gotówka) 39.3 IE, 39 

Rachunki bieżące w bankach 474.461 68 

Papiery wartościowe własne 415.545 29 

Weksle 858.237 77 

Pożyczki na rachunkach bieżących 42.530 35 
I 

Pożyczki terminowe pod zastaw 

Pożyczki na skrypty dtużne 

Pożyczki hipoteczne 

206.760
1
60 

450.322163 

532.282 84 

Należności z tytułu układów 

konwersyjnych 814.498195 

Nieruchomości I 

Ruchomości 

I 

219.067i64 

10.400,-
I 

Różne 29.823,60 

Inkaso 38.396'02 

Depozyty 370.191 -

Akcepty Banku Akceptacyjnego 221.800--

4.723.632 76 

L. 
p, 

2 

3 

4 

5 

6 

7 

8 

9 

IO 

Il 

Wyszczególnienie_ 

-~------------:--s.oo_ol--:-
Kapitał zakJadowy 

Fundusz zasobowy 

Fund usze inne 

Wkłady oszczędnoś~iowe i wkla· 

dy na rachunkach bieźących 

Reelyskonto weksli 

Kredyty udzielone Kasie 

Różne 

Różni za inkaso 

Różni za depozyty 

Bank Akceptacyjny 

Czysty zysk za rek 1936 

263.sss 56 

18.631 10 

3.352 404 84 

277,708-

152.042 ,30 

13.128 53 

38.396 02 

. 370.191-

221.800-

10.44241 

4.723.632 76 1====1-

i komplety w nowy~odnych fa, 
sonach. 

Palta m-:skie 
z materiałów angielakich, Covercoat 
Fischgreet i t. d. 

Materiały 
nowości na sukienki - płaszcze -
komplety. 

Materiały mt:s~ 
bogato zaopatrzony· dział w najlepSZk 
i najmodniejsze fabrykaty -- fabry 
Bielska i Tomaszowa . 

• 
A. DZIKOWSKI 
Prosimy sit: przekonatf 

✓ 

Leszno, Rynek 6. 
Poznań - St. Rynek 49 

~ 
·."iji Motocykl 

A U T O -Ti1R A N;_,S p ._o· R!\'··.T bardzo dobrze u::~::: :k::;~~it S. ~- 250 cbJJ1 
E Meyer - Leszno, Aleje Krasińskiego 

l i:\ ; garaż - obok poczty~ 

LESZNO TEL. 130 
WŁAść.: E. ~EYER 

Aleie Krasińskiego (obok Poczty) 

Koncesjonow. Przedsiębiorstwo Przewozów 
Towarów ' 

Uskuteczniam przewozy towarów wszelkiego · 
rodzaju pelnoładunkowe,,;,,drobnicowe, termin. 
zaliczeniowe oraz przeprowadzki pozamiejsc, 

FACH0'7\-'TO • TA.N"IO • SZYB~O 
•••••••••••••••••••••••••••••••••••••"'•••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• .... ,. .............. •••• .. •e• .. ••• ...... , ............................................. ,.,.,.,.,.,.,.,. 

Ku r su je na linjl L )1J ~ Z N O • · P O Z ~ A_ 1\1 
.......................................................................................................................................................................................................... ,. •••• ., •• r.••··· 

Przyjmuje zlecenia transportów do wszystkich innych miejscowości: 

Warszawa - Łódź - Katowice - Bydgosicz - Gdynia 
Samochód i przewożone towary są ubezpletzone ! .... 

.............................................................................................................................................. (I' ................................. . 

Szanownej mej klienteli życzę U'ESOŁcGO ALELLUJfi ! 

Cs.lużny portier. 

-- Pani 1iozwoli i.i:' zmrnlam laks6wl<t;? 

_ Dama - Ech, sk:vlż.e. porl lak wspa­
niałym parasolem zaj<k do domu piPszo-

-, lllllfv 
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Trumny I 
w wlelklm wyborze 

LESZNO •I 
ulica Leszczyńskłcfl nr. 41D Proszę zwrócić uwagę na moje wystawowe olcna I I ullca Lesczyflsklch nr. 40 

PRZEDPLATA na poczcie wraz z tygod. ,.Ognisko Domowt'', ,.Prayj~iel Ro!1nik1" OGŁOSZENIA, Wiers.s milim, 1 łam. aa .i:r. 6 łam, 20 gr. Reklamy 1 hlm. w dli"' 
I dodatkiem powieściowym i. o«ooszeniem do domu włąClillkl .1 opłatami ~towemt redakcyjn, 60 gr. Najtn!Qiejsu ogłoale:lle lroutuj~ 1,- zł. Przy ~tem nowtari-1• 
tr:,no11i kwartalnie 5,58 .zł, rniesi~mie 1,86 Zł, w ekispedycj'J I :w agenturach mieaię- t1.d.&ie[a li.ę rabatu. Pr.zy konkuraacla I tJochodJ:eniach sądowych WUJ!llldł! r~ty od-
mtie 1,50 zł, z odnoszeniem do domn 1,70 .zł, - Oddzielay ••mar kosztuje 10 gr, padają. za telef~ godane o~ Q1e w.zyjmujiemy tfld:aeJ OćllO'ftkdm~ 
" l'ftl pneszkód w t.Oł'MdlJe Bpl>wnt!. ~ .UC. ..,aa,• a:lt •cfllJlwłildil a lellarellfildl .... - B.etlaktQr Mp1>1, .. ....,, llkm;y1b Urt.llnllwkc w lalilftl, 




